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CENY O G Ł O S Z E Ń : 

L I S T A H A N D L A R Z Y B R O N I . 

Rozpaczliwa obrona ostatnich redut 
Z a c i e k ł e b o j e p o d T o r t o s a 

W i ę k s z e w y g r a n e 

T U L U Z A , 9. 4 . — Donoszą tu z Pont 
Kro i , źe wś ród l icznych uc iek in ierów, k tó ­
rzy schroni l i się w Val Daran , znajduje się 
około tysiąca żo łn ierzy republ ikańskich, 
którzy wa lczy l i pod Ler idą, Barbastro i 
Tremp. 

Po 48-godz innym wypoczynku uc iek i ­
nierzy ci by l i odesłani na f ront kata lońsk i , 
lecz, gdy t ransport doszedł do Col la Bon 
naigue, żołnierze o d m ó w i l i dalszego mar­
szu i powróc i l i do Val Da ran , ośw iadcza­
jąc, że poświęcenie ich życia jest już zu ­
pełnie zbyteczne, gdyż nie są w stanie d a ­
lej wa lczyć . 

Na granicy Hiszpanii. 

ważne s tanowiska na pó łnocny-zachód od 
Cherta. Korpus armi i ga l icy jsk ich oczy­
szcza okol ice Pennaroya, a posuwając się 
naprzód, obsadzi ł szczyt Gra l la , Espacfella 
i szereg innych. 

, N a froncie Cordoby na odc inku Espie l 
wo jska rządowe a takowa ły gwa ł town ie 
s tanowiska powstańcze, jednak atak i te zo 
stały odparte z dużymi s t ratami dla nacie­
ra jących. 

K O M U N I K A T „ R Z Ą D O W Y " . 
B A R C E L O N A , 9.4. — Komunikat m i ­

nisterstwa obrony donos i : A r m i a wscho ­
dnia — w pó łnocnym biegu rzeki Ebro na 
l in i i rzek Segre i Rio Noguera Pa l l asen 
u t rzymal iśmy nasze stanowiska. Przen ika­
nie nieprzyjaciela w kierunku Grania de 
Escarte zostało powstrzymane ogniem na­
szej ar ty ler i i . Na po łudn iowym zachodzie 
pod Tor tosa k i lkakrotn ie a takowa l i śmy w 
kierunku Tu rme l dla powst rzymania nie­
przyjacie la, posuwającego się drogą M o -
rella — San Mateo. Na odcinku Vat l ibona 
b r a w u r o w y m przeciwnatarc iem oddzia ły na 
sze zdoby ły utracone wczora j stanowiska 
pod La Gra l la i wzgórza 214 i 215. Posu­
wanie się nieprzyjaciela v. k ierunku Mas de 
Le Masa zostało powst rzymane. Na froncie 
Estramadury zajęl iśmy ws ie Cr.rras Ca le-
jos. L in ia nasza biegnie obecnie w odleg ło 
ści 3 km od Valdeclacasa del Ta jo . N i 
odc inku ś rodkowym pod Cift ientcs odpad­

l iśmy sime ataki na stanowiska nasze Cer-
ro Blanco. Na froncie aragońskim strąco­
no wczoraj d w a samoloty nieprzyjacielskie 
marlr i „ F i a t " , a lo tn ic two nasze straciło 
w tej walce jeden samalot 

Ż Y D Z I Z A O P A T R U J Ą W BROŃ BAR­
C E L O N Ę . 

B U R G O S , 9.4. — W Barcelonie g ł ó w ­
nym dostawcą bron i jest żyd pochodzenia 
po lsk iego Włodz im ie rz B iszyck i . 

Wspó ln i kam i jego są również źy t !z i : 
Lur ie i Fues. 

W .rękach Biszyckiego leży ca łkowi ty 
handel nielegalny bronią w Europie. Wszę 
dzie ma on swych agentów i przedstawicie 
l i . I tak we Francj i agentami Biszyck iego 
są żydz i : Fra tk in , Rozenfeld i Szapiro 
(z Po l sk i ) . W Aust r i i do n iedawna M a n d l , 
w Amsterdamie Wol f f , w Roterdamie ży ­
dz i : Cehen, Gr i inefe ld i K i rsz-S imon, w 
Dani i Mojżesz Izrael D iamant , w Pradze: 
Kinfer, Khan, Abter i Hi thner. 

Idzisiejszego I ciągnienia Toterii Klasowe] 
y f A R S Z A W A , 9. 4 . — W dzis ie jszym 

p ie rwszym ciągnieniu Loter i i K lasowej w a ­
żniejsze wygrane padły na następujące nu­
m e r y : 

150.000 zł — 20711 

25.000 zł — 14069 66621 

15.000 zł — 112484 

10.000 zł — 27366 117182 137900 

5.000 zł — 30376 51950 143792 

2.000 z ł—15761 181138 27612 45140 
68028 123045 144954 

1000 zł — 9407 30410 60024 61563 
93341 98571 149821 

500 zł — 11807 31502 49502 50723 
52950 61597 66260 79290 81603 82593 

| 84384 115667 156089 159698 

0 0 ° -

B R Y L A N T Y 
Z E G A R K I 

OBRĄCZKI 
poleca w d n ł j m 

• y b o t i e 

B. KOWALSKI 
Łód* Piotrkowska 9 

Kra 

Francuski strażnik graniczny w Pirenejach 
obserwuje z kopca granicznego ciągnące 
ku granicy przez śnieżne bezdroża górskie 

gromady uciekających milicjantów. 

CHCIELIBY. . . 
P A R Y Ż , 9. 4 . — W c z o r a j w ieczorem 

w z i m o w y m welodromie komuniśc i zorga 
n izowal i w iec , na k t ó r y m domagal i się na­
tychmiastowego o twarc ia granic do Hisz­
pan i i . 

D A L S Z Y M A R S Z Z W Y C I Ę Z C Ó W . 
S A L A M A N K A , 9. 4 . — Komun ika t o f i ­

c ja lny kwa te ry g łówne j donosi , że po za­
jęciu w ie l k i ch e lekt rowni wodnych San Lo 
renzo i Camarasa, Barcelona została poz­
bawiona ca łkowic ie prądu elektrycznego. 

Oddz ia ły leg ion is tów zdoby ły bardzo 

D ą l a d i e r „ k l e c i " g a b i n e t . 
DZIft RANO HOIMAWIAŁ z BLUftE*. 

Podpisane umowy angli-włoskiej 
nastąpi dnia 1Q kwietnia. 

R Z Y M , 9. 4 . — Rząd faszystowsk i czy­
ni p rzygotowan ia do uroczystego podp isa­
nia u m o w y ang ic lsko-włosk ie j w Rzymie w 
dniu 19 kwie tn ia . 

Równocześnie potw ierdza się w Rzy­

mie, że tamtejszy poseł egipski weźmie 
udział w końcowej fazie rokowań , aby p a ­
rafować te a r tyku ły umowy , które dotyczą 
interesów Eg ip tu . 

Konierenefa ambasadorów w Paryżu 

PARYŻ, 9. 4 . — Opuszczając swój ga- Jeannency i z przewodniczącym izby dep 
binet pracy o g o d 2 . M . 3 t r w nocy, Daladier Hemotem. Dziś rano Daladier odbędzie 
ośw.adczył dziennikarzom, ze odbył już rozmowę z Bhimem 
konferencję z przewodniczącym senatu 

Konfekcje c h b j m s c i i ą i ś s w 
1 Ł S HM 01ZIEZ0WT 

poleca: Łódź, 11 -go Listo poda 20, tel. 120-12 (gny 
Książę Bernard wyjechał na Sycylię 
Nieporozumienie z teściową? 

Wycieczka wyższych urzędników 
przybyła dzisiaf z Warszawy do Łodzł 

H A G A , 9. 4 . — Opin ia publ iczna zanie 
pokojona jest ta jemniczym wy jazdem ks. 
Bernarda, małżonka następczyni t ronu ks. 

Jufrzefszu plebiscyt w Niemczech. 

N a m i e S t n i k R z * s z y w Austrii dr Seyss 

w Pałacu Sportowym wygłosił mowę agitacyjną. 

przyjeździe t o Berlina, gdzie 

Jul iany, oraz jego b ra ta , ks. Aschw in . Ouy 
d w a j opuśc i l i k ra j 26 marca, udając się w 
n ieznanym k ierunku. 

Wed ług upo rczywych pogłosek, w y n i ­
knąć mia ł spór pomiędzy ks. Bernardem 
a k ró lową W i l h e l m i n ą na t le zaręczyn ks. 
Aschw in z p. Jett le Sandberg, w d o w ą po 
angie lsk im p i loc ie . 

30- le tn ia p. Sandberg by ł a zamężna 
już d w a razy. O b a j je j mężowie zginęl i w 
katastrofach samochodowych . 

K o ł a of ic ja lne nie u j awn ia j ą miejsca 
pobytu księcia Bernarda i jego brata , p o ­
dając jedyn ie , że mąż następczyni t ronu 
p rzebywa na rekonwalescencj i po ostatn im 
w y p a d k u samochodowym. 

Wobec tego, że jeszcze przed ta jemn i ­
czym jego wy jazdem podano do publ icznej 
w iadomośc i , iż książę Be rna rd wróc i ł cał­
kowic ie do zd row ia , op in ia publ iczna przy j 
muje sceptycznie of ic ja lne oświadczenie o 
celu jego nagłego w y j a z d u . 

W PALERMO? 
P A L E R M O , 9. 4 . — Ks iążę Be rna rd , 

małżonek holenderskie j następczyni t ronu, 
p rzyby ł tu w towarzys tw ie l icznych p rzy ­
jac ió ł . Ks iążę Be rna rd zamierza odbyć w y 
cieczkę samochodową dooko ła Sycy l i i , po 
czym powróc i do W ł o c h . 

Ł Ó D Ź , 9.4. — Dziś o godz. 9.50 przy­
by ła do Łodz i wyc ieczka przedstawic ie l i 
rządu, G łównego Biura Funduszu Pracy, 
Banku Gospodarstwa Kra jowego, Zw iązku 
Aliast, Z w i ą z k u Rewizy jnego Samorządu 
Tery to r ia lnego oraz Towa rzys twa Osiedl i 
Robotn iczych. 

Uczestn ików wyc ieczk i pow i ta ł na 
dworcu pp . wo jewoda łódzk i A l . Hauke-No 
wak w obecności prez. mia. ' .a God lewsk ie 
go, starosty grodzkiego dr. H. M o s t o w ­
skiego, k o m . wo jewódzk iego PP. insp. dr. 
To rw ińsk iego , kom. PP w Łodz i insp. Elz.-s 
ser-Niedzielskiego i wyższych urzędników 
adminis t rac j i i samorządu. 

W wycieczce b iorą udział pp. w i c e m i ­
nister spraw wewnęt rznych W ł a d y s ł a w 
Korsak, Stanis ław Podwińsk i — dyr. dep. 
samorządowego, Piotr Igiel&ki — dyr . b ia 
ra aprowizacy jnego, M . S. W e w n . An ton i 
Hebrowsk i — nacz. W y d z i a ł u Społeczno-
Gospodarczego, Bron is ław Stawisk i inż. 
— dyr. departamentu budowlanego, Stani ­
sław Paczyński — wicedyrek tor Funduszu 
Pracy, dr Jan Adamsk i — dyr. służby z d o 

Czy jesteś członkiem 

L . O . P . P 0 ? 

wia w M i n . Op iek i Społ. nacz. M icha ł K a ­
czorowsk i z M i n . Skarbu, dr Z y g m u i t 
Wasserab dyr . Banku Gosp. K ra jowego , 
W i t o l d Z b i k o w s k i — dyr . Z w i ą z k u R e w i ­
zyjnego Samorządu Tery to r ia lnego, Jan 
Strzelecki — dyr. T O R . 

Uczestnicy wyc ieczk i - dworca udal i się 
do sali Rady M ie j sk ie j , gdzie o f ic ja lnym 
przemówien iem zostal i pow i tan i przez p-ez. 
God lewsk iego. 

Stąd wyc ieczka udała się na zwiedzanie 
miasta, urządzeń i ins ty tuc j i , przedsię­
b iors tw i zakładów p r z e n " s ł o w y c h wed ług 
marszruty, ogłaszanej już przez nas uprze­
dnio. 

Wyc ieczka opuści Łódź w godzinach 
wieczornych. 

K I N O 

„PALĄCE" 
x , TYDZIEŃ L̂POwOi>ZEWI\ 
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09 Król humoru S T A N I S Ł A W SIELA^SKI 

^m oraz Grossówna, Orwid, Skonieczny w arcywesotej komedii p t 
n. S z c z ę ś l i w a 1 3 - k a 

Rumunka powiła czworaczki: 
dwu chłopców i diM 6 dz ewczynki 

C Z E R N I O W C E , 9. 4 . — „Nasza R iecz" 
pisze, że w Banacie mieszikanka ws i K a -
rasz, Anna Burduk , p o w i ł a czworaczk i : 
dwóch ch łopców i dw ie dz iewczynk i . M a t ­
ka i dziec i , jak dotąd czują się dobrze. Ca ­
ła ludność okol iczna interesuje się bardzo 
ż y w o czworaczkami , a gmina podarowa ła 
im plac na budowę nowego domu. 

Dolar 
Bank Polsk i notował do lary po 5.28, 

funty szter l ingi 26.28, f rank i s z w a j ­
carskie 121.35, f ranki francuskie 16.07, l i -

Przed tekstem t j . 1-sza strona 40 gt 
za w. m-m 1 lam. str: 5 l am: w u k foc 
40 gr., nekrologi 40 gr., zwycz. 15 gr 
strona 10 łamów, drobne 12 gr - za wy 

raz, dla poszukujących pracy 10 g r . 
najmniejsze ogłoszenie 1 2 0 gr., dle 
bezrobot. 1 zł. Ogłoszenia dwidcolorowe 
1 60 proc: drotej , ogłoszenia zagranicz­
ne | trójkolorowe o ino proc. drożej. 
Igloszenta adwokatów ryczałtem 25 z! 
'enjr ogłoszeń niedzielnych sn o 25 prcr 

droższe. 
la 1 w mm. w 1 tamie szer. 70 mm. 
strona 6 łamów), w wydaniu prowjn 

'.Jonalnym 75 gr. Za termin druku 
1 treść ogłoszeń administracja 

nie odpowiada. P. K O. Nr. 602.880 
Oplata pocztowa niszczona gotówka. 
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Grupa bezrobotnych z Jarosławia 
pozostaw .ona przez oszusta aa granic/ pod Wiemn em 

W I E L U Ń , 9. 4 . — W okol ice W ie lun ia , 
p rzyby ła grupa około 10 osób, s ta łych 
mieszkańców Jaros ławia i okol ic , k tórzy 
zwerbowan i przez jak iegoś spry tnego 
oszusta przy jechal i wraz z nim celem prze 
kroczenia gran icy do Niemiec. 

Jak się okazało z zeznań poszkodowa­
nych, nieznany im osobnik podając się za 
t. zw. kon t rak towego , obiecał ich prze­
wieźć drogą legalną do Niemiec na roboty 
sezonowe, pobierając od osoby 40 zł. I W I C 

cej , zależnie od zamożności z w e r b o w a ­
nego. 

Oszust przy jechawszy wraz ze s w y m i 
o f iarami do Pątnowa k. Wie lun ia , pozosta­
w i ł ich na łasce losu, a sam „zaopa t r zony " 
dostatecznie w go tówkę u lotn i ł się prze­
kraczając p rawdopodobn ie nielegalnie gra 
nicę do Niemiec. 

Zaw iadomiona przez poszkodowanych 
pol ic ja p rowadz i w sprawie tej energiczne 
dochodzenie. 

Widmo szubienicy 
• H nad podwójnym mordercą. 

Ip!fl3nhv! zjazd miniEfon porfowych w Hni 
Poświęcenie portu rybacKiego w WielKief Wsi. 

T O R U Ń , 9. 4 . — W c z o r a j zasiadł przed 
wzmocn ionym wydz ia łem ka rnym pod 
p rzewodn ic twem wiceprezesa Sądu Okrę ­
gowego K rupk i , morderca narzeczonej i 
przy jac ie la, 21 - le tn i Teodor Z ie l ińsk i z Ru 
h i n k o w a . N ie t y l ko sala; lecz i kory tarze 
sądu, a nawet ul ica zapełnione b y ł y t łuma 
mi c iekawych , żądnych s i lnych wrażeń. 

Z ie l ińsk i oskarżony by ł o zamordowa­
nie' w dn iu 25 stycznia br. w lasku na B y d 
g^sk im swej narzeczonej 17- letn ie j Zof i i 
Grodzk ie j (zamieszkałej u rodz iców przy 
W; Koszarowej 5 ) , matk i pół rocznej jegd 
córeczki Bożenk i , oraz swego przyjacie la 
21- le tn iego Zygmun ta Stawsk iego z M o ­
krego. 

Narzeczoną, k t ó r ą w y w a b i ł pod pozo­
rem rozmowy do lasku, zamordował no­
żem kuchennym, w y k r a d z i o n y m z kuchni 
je j rodz iców, p r zy j ac i e l ow i roztrzaskał g ło 
wę g r u b y m k i jem. W i e l k i nóż, k tó rym 
przeciął szyję narzeczonej aż do pods tawy 
czaszki , z łamał się. Drąg , k tó rym zmiaż­
dży ł czaszkę ś.p. S tawsk iemu, pękł w k i l ­
ku m ie j scach . . 

Uczyni ł to p o d o b n e w stanie nietrzeź­
w y m , gdyż przed zbrodnią z k i l koma zna­
j o m y m i i S tawsk im b a w i ł dość d ł u g o w 
icdirej r restauracy j . 

Biegl i na podstawie b a d a ń o rzek l i , iż 
zamroczenie a lkoho lowe nie b y ł o tak silne 
hy< Z ie l ińsk i n ie zdawał sobie sp rawy ze 
swych czynów. W s k a z u j e to raczej na 
sprytn ie obmyś lony szczegółowo p lan dz ia 

ł an ia ; wykradzen ie noża, podstępne w y ­
wabienie of iar do lasku, wreszcie ucieczka 
do ws i rodzinnej na rowerze, gdzie się 
ukry ł u sąsiadów. 

Morderca , k tó ry wykaza ł ty le okrucień 
s twa , przyznał się do w i n y , opisując szcze 
go łowo przebieg zbrodni i miejsce u k r y ­
c ia noża. 

T łumaczy ł się, że p o w o d o w a ł a n im za 
zdrość o „ Z o s i ę " , k tórą mógł posiąść k to 
inny, bo ożenek z Grodzką córką ubog ie ­
go robotn ika , natraf ia ł na przeszkody ze 
st rony rodziny Zie l ińsk iego, k tóra groz i ła 
mu wydz iedz iczeniem. 

Obronę oskarżonego, k tóremu grozi, ka 
ra śmierc i , wnos i mec. Przys ieck i . 

G D Y N I A , 9.4. — W czasie od 3 do 6 
maja br. odbędzie się w Gdyn i zjazd inży­
nierów po r towych państw ba ł tyck ich i s k i n 
dynawsk ich , po łączony ze zwiedzaniem P U R 
tów G d y n i i Gdańska oraz n c w o w y b u d r ; -
wanego por tu rybackiego w Wie lk ie j W s i 
nad o twa r t ym Ba ł t yk iem. Celem zjazdu 
k*st wymiana myś l i oraz omówien ie zaga­
dnień nowoczesnego budown ic twa i tech­
n ik i po r towe j , stosowanej przez poszczegól 
ne kraje bał tyck ie i skandynawskie. Dla 
szeregu starych, jak również i młodych 
państw morsk ich nad Ba ł t yk iem, por t gdyń 
ski jest wzorem nowoczesnego b u d o w i i -
c twa, na k tó rym opierają się już obcy. Cho 
dzi w ięc o zor ientowanie sąsiadujących z 

Polską k ra jów z całokształ tem naszych za­
gadnień por towo-morsk ich , co posiada tak 
że wie lk ie gospodarczo-techniczne znacze­
nie propagandowe. Z okazj i zjazdu inżynie 
r ó w por towych państw ba ł tyck ich i skan­
dynawsk ich w G d y n i pro jektowane jest 
poświęcenie por tu rybackiego w Wie l k i e ' 
W s i w dniu 4 maja br. W zjeździe tym 
weźmie udział k i lkudziesięciu inżynierów 
po r towych oraz wyb i tne osobistości zc 
świata gospodarczego •aaństw ba l tycko-
skandynawsk ich. Inauguracyjny ten zjazd 
o charakterze międzynarodowym prze ­
kształci się z pewnością w przyszłości w 
instytucję stalą z siedzibą w Gdyn i . 

Kurs działaczy „Służby Młodych" 
ZBLI1.6NIĆ D O „ $ i e w u " + 

W A R S Z A W A , 9.4. — W kołach po l i fy 
cznych rozeszły się informacje, że prezes 
naprawiack ie j organizacj i młodzieży w i e j ­
skiej „ S i e w " p. Gierat odby ł ostatnio sze­
reg rozmów z działaczami Ozonu oraz z 
pewnym wie lce w p ł y w o w y m członkiem ga ­
binetu. W ślad za tymi in formacjami po ja­
w i ł y się pog łosk i , że 'Msunek „ S i e w u " do 
Ozonu ulegnie zasadniczej zmianie. 

Podobno już teraz pos łowie i senatoro­
wie , należący do k lubu par lamentarnego 

JUTRO Ł O D * B Ę D Z I E N I E O G O L O N A . \m 

Strajk 1000 fryzjerów 

HIGIENA 
TO IDROWIE 

Wielu higleoietów twierdzi, że Jedynie 
m e c h a n l c a n l a wykonana Opakowania 
proszków da Ja gwarancję całkowite] higieny 

M a s z y n o w o — barn d o t y k a ł r ą k 
wykonana prostki „Mlgreno-Nerroeln" — 

a K O G U T K I E M G Ą S E C K I E G O 
(eowe opakowania) d a j ą t ą g w a r a n c j a . 
Dbając o własne zdrowie Jadajcie proazkdw 
a K O G U T K I E M G Ą S E C K I E G O tylko 
w m e c h a n i c z n i * w y k o n a n y c h TOREB­
KACH, gdyż dz ięk i temu unikniecie nara­
żania zdrowia na przykra niespodzianki. 

Łó<li. 9 kwietnia. 
Stra jk f ryz jerów objął wczoraj około 80 

proc. zakładów fryzjerskich w Łodzi. W dniu 
dzisiejszym strajk uległ dalszemu rozszerzeniu, 
obejmując przeszło 1000 pracowników. 

Dotychczas nie ma widoków na zlikwidowa 
nie strajku, bowiem iadna ze stron nie zwróci 
ła ale o zwołanie wspólnej konferencji. 

Stra jk wiec t rwa nadal, stałych klientów, 
golą aami właściciele zakładów. 

S M U T N E Ś W I Ę T A U H A E B L E R A . 
Sytuacja u Haeblera nie uległa śmianie. Nie 

można przewidzieć, czy przyszły tydzień przy­
niesie jakieś nowe posunięcia, lub interwencję 
czynników miarodajnych. 

Prawdopodobnie i Wielkanoc robotnicy spę­
dzą w murach fabrycznych. 

Ogólnopolska p i e l g r z y m k a do Rzymu 

opuszcza Polskę 12 i 13 bm 
W A R S Z A W A , 9.4 — Ogólnopolska 

p ie lg rzymka do Rzymu na kanonizację b łog. 
Andrze ja Bobo l i opuszcza Polskę w dn ia :h 
12 i 13 bm. Część poc iągów odjedzie z Ka 
towic we wtorek , reszta w środę. 

ZYCIE ZGIERZA 

„Dni kolonialne" w Zgierzu. 
JUYRZEJIZS UROczr$TO»ci. 

Jutro odbędzie się w Zgierzu wielka ma­
nifestacja „Dn ia kolonialnego", w której 
udział wezmą wszystkie organizacje społecz 
ne naszego miasta. Zbiórka nastąpi o godz i ­
nie 9 rano na dziedzińcu Gimnazjum Pań-
s twawtKu . skąd nastąpi o «odz. 9.30 o d ­
marsz na nabożeństwo do kościoła para f ia l - , 
r.ego. Po nabożeństwie uformuje się pochód, ' 
Mury przejdzie u l . Gen. Orlicz - Dreszera' 
nad Staw Mie jsk i . Tu ta j nastąpi okol icznoś­
ciowe przemówienie i odczytanie rezolucji. 

W niedzielę przed południem odbywać się* 
będaie zbiórka uliczna do puszek na cele k o - ' 
1 'nialnc. 

Lokalny Komitet „Dn i ko lonia lnych" pro­
si o udekorowanie domów i balkonów f laga­
mi L. M. K. i wzywa wszystkich obywatel i 
0 wzięcie licznego udziału w manifestacji. 

K U P C Y R A D Z Ą . . . 
W średę odbyło się w lokalu „ T o w . 

.'piew. „ Lu tn ia " o KOdz. 20 walne roczne ze­
branie członków Stowarzyszenia Kupców 1 
Przemysłowców Polskich w Zgierzu. Zebra-
1 ie zagaił p. St. Pieczyrak, prezes, powo łu -
iąc na przew< dniczącego przedstawiciela za 
rządu Stow. Polsk. Kupców i Przemysłow­
ców Cirześci jan w Łodz i , na asesorów p. A. 
Chudzyńskicgo i St. Mainińskicgo oraz na 
tekretarza p St. Kowalewskiego. 

Po przyjęciu porządku dziennego oraz pro 
tokółu poprzedniego walnego zebrania na­
stąpiły sprawozdania członków zarządu za 
n k l ib. Stowarzyszenie hczv 207 członków. 
Ostatnio Stcw. o tworzy ło sekretariat, zorga­
nizowało w celu dokształcenia zawodowego 
mieiscewyrh kupców — specjalne kursy za­
wodowe dla kupiectwa. 

Dla lepszej współpracy: utrzymania kon ­
taktu z całym kupiectwem naszego kraju 
wst.-piło do Stow. Polskich Kupców i Prze­
mysłowców Chrześcijan w Lodzi , które nale­
ży do Rady Naczelnej Kupiectwa Polskiego 

Klamki metalowe 
nie ciemnieją po wyczyszczeniu P"'ncui 

A L 11 N A " 

Delegowało spośród swych członków kan­
dydatów na biegłych do Urzędu Skarbowe­
go w Zgierz* oraz uzyskało kredyty dla 
swych członków przy oprocentowaniu 6 pro­
cent z Banku Związku Spółek Zarobkowych 
które są obecnie realizowane. 

Ze sprawozdania skarbj i ika p. M ia t kow-
skiego, wyn ika , że za rok ub. osiągnięto do­
chodu zł. 1.497,98, rozchód zaś wyniósł zł. 
1.151,47. Lwia część tej sumy wydana zosta­
ła na umeblowanie stałego sekretariatu. Sal ­
do wynosi więc zł. 43,51. Majątek Stowarzy­
szenia wynosi zł. 1.707,04. Ze sprawozdania 
sekretarza p. P. Berwera widać, że sekreta­
riat napisał swym członkom 78 podań, otrzy 
mał 99 korespondencji i wysłał 134 oraz za­
łatwi ł 33 wnioski kredytowe. 

Komisja Rewizyjna zasiała kasowość i 
sekretariat Stowarzyszenia w porządku, w o ­
bec czego prosiła walne zebranie o udziele­
nie zarządowi absolutorium, co też uczynio­
no. Następnie uchwalono budżet w wysokoś 
ci 2.224 zł., pa czym przystąpiono do wyboru 
nowych władz. W wyn iku tajnego glosowa­
nia do zarządu weszli pp. St. M ia tkowsk i , 
St. Kowalewski , M. Żałobny. P. Berawer, J. 
Burski , A. Przybylski , E. Kowalski , E. W r ó ­
blewski i St. Pieczyrak. |ako zastępcy weszli 
pp. K. Łcidwig, M. Szmidt i Bryszewska Do-
brosława. 

Do Komisj i Rewizyjnej weszli pp. J. Auer-
bach, M. Teska i A. Musierowicz. 

W wolnych wnioskach zarząd wystąpi ł z 
wnioskiem o nadanie członkostwa honoro­
wego za 20-!etnią pracę p. I. Jabłońskiemu. 
Wniosek został jednogłośnie przyjęty. Nale­
ży nadmienić, że w r. b. Stowarzyszenie ob­
chodzi jubileusz 20-lecia. 

W A L N E ZEBRANIE. 
lutro o godz. 14 w lokalu własnym przy 

ul. Limanów skiego 5 odbędzie się walne ze­
branie członków, miejscowego oddziału 
Związku Klasowego, na k tó rym zostrng w y ­
brane nowe władze Związku. 

O D C Z Y T . 
Dzisinj o godz. 19 w lokalu w \ - ' nrzy 

ul Focha 4, rdbędzie się zebranie c z ^ u k o w 
O Z N., na którym dvr. W ł . Michna wyg ło ­
si odczyt o ftosji Sowieckiej. 

- - Robotnicy fabryki wyrobów dz,ia. 
nyeh Knppera i braci Frenkiel, mieszczącej »lę przy 
ul. Pomorskiej 73, zwrócili aię d 0 związków zawo­
dowych s prośbą o interwencje na skutek obniżania 
przez firmę itawek płac. Jak - i , ; okazało, robotnicy 
otrzymywali prawie 50 prorent twych należności, 
uregulowanych odpowiednimi cennikami, obowią­
zującymi w tej kategorii przemysłu. 

Z kolei powiadomioao Inspekcję Pracy, która 
wymarzyła konferencję na dzień wczorajszy. Tym­
czasem jednak firma, obawiając sie następstw, zwró 
ciła sie o odroczenie terminu do wtorku 12 bm., ee. 
lem porozumienia sir i uzgodnienia a przedstawi­
cielami 7.wiązków sprawy wypłacenia zaległych \Aac. 

O ile sprawa ta do wtorku nie zostanie załatwio­
na, zajmie sie nią referat karny Inspekcji Procy. 

STRAJK ROBOTNIKÓW STOLARNI . 

W Zduńskiej - Woli wybuchł strajk robotników 
stolarni mechanirznej Maciejewskiego. Zatarg po­
wstał na tle zwolnienia przez firnie dwóch delega­
tów robotniczych. Powiadomiony o strajku Inapek-
tor pracy X V obwodu odbył konferencje a przed­
stawicielem firmy, która w rezultacie zgodziła sif 
przyjąć zwolnionych. 

Wobec tego strajk przerwano i przystąpiono do 
pracy. 

D W U S T R O N N A K O N F E R E N C J A . 
W poniedziałek odbędzie się w Inspekcji 

Pracy dwustronna konferencja w sprawie 
zawarcia nowego układu zbiorowego dla ro 
botn ików zatrudnionych w drukarniach ręcz 
nych chustek w Łodzi . 

Projekt układu, wysuwany przez związek 
zawodowy „Praca" , k tóry wypowiedzia ł 
układ, uwzględnia podwyżkę płac o 10 proc. 

W K O N S T A N T Y N O W I E . 
Również w poniedziałek odbędą się w 

Konstantynowie pertraktacje w sprawie ure­
gulowania warunków płacy i pracy dla cha­
łupników tkackich. 

Powołana komisja mieszana przedłoży na 
poniedziałkowej konferencji uzgodnione w a ­
runki układu oraz cennik plac. 

Przeszło 500 chorych zębów 
usunął p, Constantin w Tomaszowie 

T O M A S Z Ó W M A Z . , 9. 4 . — D o T o ­
maszowa p rzyby ł p. Teu t i i Constant in 
dentysta rumuńsk i , k tó ry usuwa chore zę­
by bez bó lu . 

P. Constant in w komisar iacie po l ic j i u 
sunął chore zęby k i l ku po l i c jan tom, a na­
stępnie w fabryce sztucznego jedwab iu za 
biegi swe p o w t ó r z y ł na 400 pracown ikach 
usuwając ponad 500 chorych zębów. 

Zab ieg i dentystyczne p. Constant in w y 
konywa ł bezinteresownie. 

Miasto w białe! szacie Stan pogody w Łodzi. 
ŁÓDŹ, 9. 4. — Dziś o g. 9 rano temperatura wy 

nosiła 1 stopień powyżej zera. W ciągu nocy ubie-
płej najniżtza temperatura wynonłu zero stopni. — 
Ciśnienie barometyczne — "M milimetry. Pogoda 
utrzyma sie pochmurna z opadami śnieżnymi. 

Wiatry a kierunków zachodnich i północno • za­
chodnich. 

Ozonu, o t rzymują dyspozycje, aby dzia ła­
jąc w terenie wspó łp racowal i z organizacją 
„ S i e w u " . Zmiana tego stosunku spowodo­
wana jest również tą okol icznością, że do 
Rady Naczelnej Ozonu powołan i będą w 
znacznej i lości działacze i przedstawicie le 
„ n a p r a w y " . 

K ie rown ic two Ozonu poświęca wc iąż 
bardzo dużo uwag i sprawom młodzieży. 
Podobno ma być powołana do życia nowa 
organizacja młodz ieży pod nazwą „p ion ie ­
rów O Z N " . 

Na Bielanach pod Warszawą urządzo­
ny będzie specjalny kurs dla k ie rown ików 
i działaczy „S łużby M ł o d y c h " Ozonu. Kurs 
ma pot rwać 10 dni . W ś r ó d w y k ł a d o w c ó w 
wymien ian i są: gen. Skwarczyńsk i , p łk . 
Wenda , mjr Gal inat , mjr Lepeck i , b. poseł 

Pijany szofer 
spowodował katastrofę 

T O M A S Z Ó W M A Z . 9.4. — N a u l icy 
Szosa Warszawska w Tomaszowie w y d a ­
rzyła się katastrofa samochodowa Z d ą r z i -
jący w k ie runku osady Ujazd na ładowany 
samochód c iężarowy, należący do M . Z i ­
mnego z Jaworzna Dolnego, z pewnym mo 
mencie w y w r ó c i ł się. Szofer z katastrofy 
wyszedł bez szwanku. Samochód uległ roz 
biciu. '• Dochodzenie ustaliło, że "wypadek 
spowodował szofer,..* kióiy, ^cdac 
zbyt raptownie skręcił wozem v 
wjeżdżania z Sz. Warszawsk ie j v 
ul icę. 

Nr. i 9 
IDAKZENU I WYPA»i4l. 

(—) Węgierski minister sprawiedliwości, Mlkecz 
wniósł do parlamentu projekt ustawy, wprowadza, 
jącej „nunierus clausus" dla żydów we wszystkich 
dziedzinach życia na lat pięć. Ilość żydów nie może 
w stadnym zawodzie przekraczać 20 procent, a suma 
dochodów żydowskich pwowników w fabrykach 
i instytucjach również nie może przekraczać 20 pro­
cent sumy pobieranej przez resztę pracowników. 

' (—) Rząd Bhtma podał się uczoraj do dymisji, 
u skutek odrzucenia przez semil ustany o pełnomoc. 
nictwach dla rządu. Preeydent Lebrun pmcierzyl 
misję tworzenia rządu przewodniczącemu partii ra. 
dykalnej, Ualudier. 

(—) Kanclerz Hitler wygłosi dziś, w przeddzień 
plebiscytu w Wiedniu, wielką mowę propagandową. 

W związku z przyjazdem kanclerza do Wiednia 
wydano zakaz rzucania kwiatów na samochód H I T . 
Icra. 

(—) Regent llorthy ułaskawił zamachowca ko­
lejowego, Matus/kę, i zamienił mu karę śmierci na 
dożywotnie więzienie. 

(—) Zarząd Związku Polaków w Niemczech O-
głosił komunikat, że Polary w plebiscycie niemiec­
kim głosują ,.tak", ale protestuję równocześnie prze. 
riwko pozbawieniu ich przedstawicielstwa w Reichs­
tagu. 

(—) Poselstwo litewskie w Warszawie rozpoczę­
ło wydawanie wiz wjazdowych do Litwy, Wizy te 
już otrzymało, kilku przemysłowców i Polski. — 
Poseł Skirpa odbył wczoraj dłuższą konferencję z 
ministrem Beckiem. Jak wiadomo, min. Skirpa wy­
jedzie na święta do Kowna i powróci do Warszawy 
około 23 bm. 

(—) Dziś warszawski Sąd Okręgowy rozpoczął 
rozprawę przeciwko prof. Cywińskiemu i red. Zwie. 
rzyńskicniu, oskarżonym o obrazę pamięci Marsz. 
Piłsudskiego w „Dzienaiku Wileńskim". 

(—) Znajdujący się dotąd w ręku niemieckim 
50-procentowy pakiet akcji Ślgskirh Zakładów Ele­
ktrycznych (wielka elektrownia okręgowa pod Cho­
rzowem) przeszedł ostatnio w ręce polskie. 

Cenę ustalono na 17 milionów złotych. Ostatnio 
jednak powstały pewne nudności z transferem do 
Niemiec kwoty 7 milionów na poczet taj należno, 
•ci, gdyż Ministerstwo Skarbu odmówiło na to 
tgody. 

(—) Komisja dewizowa zespoliła bankom wy-
dawunie akredytyw de Czechosłowacji po 100 zł 
miesięcznie na osobę. 

(—) Minister w. r. I o- p. przyjął delei«°J« 
przedstawicieli Izby Przamyslowe • Handlowej w 
Lodzi oraz sfer przemysłowych tego miasta w spra­
wie ewentualnego założenia Wyższej Uezelnl Han. 
dlowej w Łodzi. 

Minister zainteresował się wywodami delegacji, 
uznał w zasadzie potrzebę założenia w Łodzi Wyż­
szej Uczelni Handlowej i przyrzekł POTRAKTOWAĆ 
sprawę przychylnie. 

(—) Sprawca kradzieży 11 tóg adwokacklek w 
Sądzie Grodzkim w Łedi i , zawodowy złodziej An­
toni Skobel, został skazany na S i pół roku wie­
zienia. 

pijany, 
chw i l i 

boczną 

SILNEJ FLOTY WOJENNEJl I KOLONU 
Specjalna komisja bada zaświadczenia 
o pracy niepodległościowej w Nieświeżu 

XTIT7'(STIRITR'* n A « R • _ I . . . . . . N I E Ś W I E Ż , 9. 4 . — W zw iązku z w y ­
kryc iem w N ieśw ieżu afery (o czym pisa­
l i ś m y ) , polegającej na w y d a w a n i u zaświad 
czeń o pracy n iepodleg łośc iowej osobom, 
które nie bra ły udziału w ruchu n iepodle­
g łośc iowym oraz przedstawian ia ich do 
odznaczeń — władze admin is t rac jyne roz­
poczęły ś ledz two. 

ZYCIE PABIANIC. 

W celu z rew idowan ia dzia ła lności K o ­
ła Z w i ą z k u Wete ranów Powstań N a r o d o ­
w y c h w Nieśw ieżu , wyznaczona została 
specjalna komis ja , składająca się z sześciu 
osób, k tó ra w tej chw i l i zajęta jest bada ­
niem akt i dokumentów Z w i ą z k u . Czynno ­
ści wyznaczonej komis j i po t rwa ją k i l kana­
ście dn i . • 

Maszyną przygniotła robotnika 
NIE$ZC*ĘSLIWir WyPADIK W P A P I E R N I 

DO WYNAJĘCIA mieszkanie umeblowane z 
balkonem przy rodzinie. Pabianice, ul . T k a c - I 
ka 16 m. 2. 

Onegdaj w fabryce f i rmy „Fabryk i Papie­
r u " i Celulozy* Steinhagen i Saenger Sp. Akc. 
w Pabianicach" przy ulicy Piłsudskiego 7 zda­
rzył się nieszczęśliwy wypadek. Jednego z za­
trudnionych tamże robotników, niejakiego Lu -
dwisiaka Ignacego, zamieszkałego w Pabiani­
cach przy ulicy Targowej 13-15, podczas pracy 
przygniotła maszyna elektryczna z powodu o-
sunięcia się podstawy. Ciężko rannego robotni­
ka odwieziono niezwłocznie do szpitala Ubez-
pieczalni przy ulicy Żeromskiego. 

Stan jego budzi poważno obawy. 

N A P A D N O C N Y . 

Wczoraj w porze nocnej na przechodzącego 
ulicą Moniuszki przy zbiegu tej ulicy i ulicą 
Sienkiewicza, Edwarda Sławińskiego mieszkań 
ca Pabianic (u l . Zielona) napadło k i lku osobni­
ków, którzy pobili Sławińskiego do utraty przy 
tomności, zadając mu cały azereg ran kłutych 
całego ciała. 

Ofiarę rycerzy nocy policja odwiozła do szpi 
t a la miejskiego przy ulicy Szpitalnej, zaś za 
sprawcami napadu zarządzono pościg, który na 
razie nie dal rezultatu. 

P E C H O W Y D Z I E * W Ę D R O W C Ó W . 

W dniu wczorajszym policja pabianicka zor 
ganizowala obławę na wszelkiego rodzaju wę­
drowców, trampów, przenoszących się * miej­
sca na miejsce w poszukiwaniu kawałka chle­
ba, zwanych popularnie „rajzerami", którzy ob 
darci i wynędzniali, włóczą się po okolicach i 
kradną, co im wpadnie w ręce. 

S A L O N K R A W I E C K I 

H. MIL NER 
PIOTRKOWSKA 67.tEL.219-.95 

Ogółem tego rodzaju .rajzerów" policja za . 
t rzymała 15 osób, w t y m H mężczyzn i 4 ko­
biety. 

Zatrzymanych DP wylegitymowaniu odsta­
wiono etapami do ich miejsc stałego zamiesz­
kania. 

Z M N I E J S Z E N I E S I Ę W Y P A D K Ó W K R A ­
D Z I E Ż Y . 

Częste kradzieże w Pabianicach każdorazo­
wo w okresach przedświątecznych znacznie się 
wzmagały. X ie tak dawno jeszcze policja no­
towała dziennie po ki lka i kilkanaście wypad­
ków kradzieży, mając z tego powodu ręce peł­
ne roboty. 

Obecnie zanotować należy snaczny spadek 
wypadków kradzieży, mimo, ł e okrea przedświą 
teczny jest w pełni. Zasługę w tym wypadku 
przypisać należy obecnemu komisarzowi P.P. 
Kwapiazowi, który bardzo energicznie tępi 
wszelkie wykroczenia, dbając należycie o dobro 
publiczne. 

P A B I A N I C K I P O R A D N I K K I N O W Y . 
Oświatowe pray uliey Gdańskiej — „Ben 

H u r \ 
Nowości przy ulicy Kościuszki 14 — „Ich 

troje". 

Z E B R A N I E K O M I T E T U P O M O C Y BEZ* 
R O B O T N Y M . 

W poniedziałek, dnia 11 bm. w sali Ochotni­
czej Straży Pożarnej w Pabianicach przy No­
wym Rynku odbędzie sie zebranie ogólne Mie j 
skiego Obywatelskiego Komitetu Zimowej Po­
mocy Bezrobotnym m. Pabianic. 

Początek zebrania o godz. 19-ej. 
Porządek dzienny przewiduie omówienie na 

stępujących spraw.: sprawozdanie przewodni­
czącego Wydziału Wykonawczego sprawozda­
nia sekcvi: rozdzielczej, zh ;órkowe,i, prorr<»an-
dowej i Komisji Rewizyjnej . 

\ a zakończenie zebrania wnioski I interpe­
lacje. 

NA .1,-. ; 

http://tEL.219-.95
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Rendez-yous bokserów 11 państw 
•tElt>£*EZBIITAC|A ŁUĄOW, HBHB 

Tandberg i Niemiec 

Besse lman przegrał 
w meczu z Francuzem Te etem 

W dniu 29 b m . rozpocznie kią w Ber 
l inie w ie lk i bokserski turniej amato rów, 
którego zadaniem będzie wy łon ien ie k a n ­
dydatów do reprezentacj i Europy na mecz 
ze Stanami Z jednoczonymi . 

W turn ie ju ber l ińsk im wezmą udział bo 
kserzy 11-tu pańs tw : 

W poszczególnych wagach obsada tur 
nieju przedstawia się następująco: 

W a g a musza: Węgier Enekes, W ł o c h 
Paesani, S O B K O W I A K , F in landczyk Leht i 
nen. 

Koguc ia : W ł o c h Scrgo, Węg ie r Bond i , 
i K O Z I O Ł E K . 

P ió r kowa : C Z O R T E K , W ł o c h Cic in i , 
I r landczyk Saunders i Szwed Kret iger. 

Lekka : Francuz Hcn r i , Szwed Agren , 
I r landczyk Smi th . 

Półśrednia: K O L C Z Y Ń S K I , I r l andczyk 
Clancy, Duńczyk Petersen. 

Średnia: N o r w e g T i l l e r , W ł o c h Zorze 
none. 

Półc iężka: Czech Have lka , oraz bokser 
n iemiecki . 

WIOŚLARZE O X F O R D U I C A M B R I D G E 
W C A N N E S . 

W dniach 9 i 10 b m . słynne ósemki 
wioś larsk ie un iwersy te tów Ox fo rd i C a m ­
br idge wa lczyć będą z na j lepszymi ósem­
kami f rancusk imi . I 

Wioś la rze angielscy p r zyby l i do Can­
nes samolotami i od paru dni t renują na 
i n c m . 

Ciężka: : Szwed 
Runge. 

W Ber l in ie rozegrany został mecz bo ­
kserski o mis t rzostwo świa ta w wadze 
średniej pomiędzy Niemcem Besselmanem 
a mis t rzem Franc j i , Tenetem. 

Mecz rozegrany miał być w 15 r u n ­
dach. W 12 rundzie Besselman poddał się 
wobec czego bokser f rancuski zdoby ł t y -

Narodowe biegi na przełaj w dn. 3 maja 
będą miały charakter masowy 

Dorocznym zwyczajem w dn. 3 maja br. 
odbędą się w całym kraju narodowe biegi na 
przełaj, które mieć będą charakter masowy 
l powszechny. 

W każdej gminie miejskiej i wiejskiej or­
ganizatorzy w inn i utworzyć komitet organi ­
zacyjny, w skład którego wejść muszą przed 
stawiciele miejscowych władz administracyj­
nych, wojskowych, samorządu, szkolnictwa, 
ważniejszych lokalnych stowarzyszeń I mie j ­
scowego społeczeństwa. 

Dystans biegu dla poszczególnych grup 
powinien być następujący: a) zawodnicy, 
zrzeszeni w PZLA — dystans okmło 7 km., 
b) niestowarzyszeni — około 5 km., c) or­
ganizacje i stowarzyszenia W . F. i P. W . 
oraz kluby niezrzeszone w PZLA o:k. 5 km., 
d) wojsko' — około 5 km., e) juniorzy — za 
równo zrzeszeni jak i niestowarzyszeni 
(16 — 18 lat) — dystans 2 do 5 km. 

Startujący powinn i być zbadani przez le­
karza przed biegiem. 

Sport w kilku słowach. 
B y wzbogac ić p rog ram indywidua ln 

mis t rzos tw boksersk ich Polsk i k tóre odbę ­
dą się w hal i spor towej w parku im. Po* 
n ia towsk iego w dniach 23 i 24 bm zarząd 
Ł O Z B pos tanowi ł wprowadz ić w a l k i o trze 
cle miejsce. D la pięściarza k tó ry stoczy 
naj ładniejszą wa lkę zarząd Ł O Z B u fundo­
wał specjalną nagrodę. 

— W zw iązku z przygo towan iami or ­
gan izacy jnymi do meczu międzypańs twowe 
go Polska — Francja w Łodz i specjalna —• 
Komis ja obej rza ła boisko w Helenowie i 
okazało się że po przeprowadzeniu p e w ­
nych Inwestyc j i , bo isko helenowskie całko 
w ic ie nadaje się do przeprowadzenia tak 

B E Z A N G L I K Ó W 
odbędą się pi łkarskie mistrzostwa świata. 
— . . .u — . ' i i . . . . i . : . . ( . " . i i . Organ iza torzy tegorocznych p i łkarsk ich 

mis t rzos tw świata w Paryżu powiadomię 
ni zostal i przez angie lsk i związek p i ł k i noż 
nej, że p i łkarze angielscy nie wezmą udzia 

łu w mis t rzos twach. 
Przypominamy, że w poprzednich m i ­

st rzostwach świata , odby tych we W ł o ­
szech, Ang l i a również nie bra ła udz ia łu . 

Już pełno na boiskach. 
l ~ f c _ „ ~c _. m .ar JB _ « - « t ^ « m _ Program łódzkich imprez sportowych. 

Jmecz d r u ż y n o w y : Zjednoczone — W K S 
|Orudziąc lz . 

Szermierka: — W sali Straży Ogn iowe j 

Ka lendarzy s p o r t o w y na dzień dz is ie j ­
szy i ju t rze jszy przedstawia się w Ł.odzi 
następu jąco: 

S O B O T A : 
Boks — W hal i spor towe j w parku im . 

Ponia towsk iego o godz. 19-ej towarzysk i 

0 Jeden związek b. wojskowych 
i Na osta tn im posiedzeniu Zarządu 

Grodzk iego Federacj i Po lsk ich Z w i ą z k ó w 
Obrońców Ojczyzny w Łodz i omawiana 
by ła sprawa połączenia wszys tk i ch zw iąz ­
k ó w b. w o j s k o w y c h w jedną organizację. 

Odpow iedn i wn iosek zgłoszony przez 
Zw iązek Rezerwis tów w Łodz i re fe rowa­
ny by ł przez prezesa Zarządu Grodzk ie ­
go Z. R. p. B. Kmiec ika . 

W e d ł u g uzyskanych in formacy j w n i o ­
sek ten znalazł zrozumienie, p rzy czym 
na uwagę zasługuje przychy lne ustosun­
kowanie się do tej sp rawy prezesa Z w i ą ż 
ku Of icerów Rezerwy p. S łon iowsk iego. 

W e z w a n i e 
W związku z akcją propagandową 

„ D n i ko lon ia l nych " Zarząd Grodzk i Fe ­
deracj i Po lsk ich Z w i ą z k ó w Obrońców O j 
czyzny w Łodz i , w z y w a wszystk ie zwiąż 
k i sfederowane, aby w niedzielę dnia 10 
kw ie tn ia b r . wys ła ł y d 0 kościoła ka tedra l ­
nego na godz. 9-tą swe poczty sztandaro 
we w celu wys łuchania uroczystego na­
bożeństwa, a następnie wzięcia udziału w 
manifestacj i ko lon ia lne] . 

BACZNOŚĆ P O D O F I C E R O W I E R E Z E R W Y . 
Dziś punk tua ln ie o godz. 18.30 w loka lu O. 

Z. P. R. w Łodz i p r zy u l i cy k p t p i l . Ż w i r k i n r 
8 . odbędą się w y k ł a d y z dziedziny P .W. 

W y k ł a d y prowadzone są przez i n s t r u k t o r ó w 
Przydzie lonych przez Komendę M ie j ska P W w 
Lodzi 

W związku z akcją ko lan ia lną L i g i M o r ­
skiej w z y w a się wszys tk ich cz łonków do wz ię ­
cia udz ia łu w nabożeństwie w dn iu i n kw ie t ­
n ia 1938 r o k u (n iedz ie la) o godz. o rano, M ó r ? 
odbędzie si<> w Katedrze św. Stan is ława K o s t k i 
o r » z w pochodzie, k t ó r y wy ruszy z Ka ted i - - , 
nabożeństwie. 

w BACZNOŚĆ P E O W I A C Y ! 
I n n , ; . * obchodem tygodn ia „ D n i Ko 
Z , ' * ' 1 3 ' . 1 * " , mając na uwadze p o w a l e tego U 
KAUNIENIA — Z a r 7 £ ( d K o l a Zw iązku Peowiakow 
n i * . ° , z a r * a d z a zbiórkę swych członków w 
„ * f > ( ' n i a 10 k w i e t n i a 1938 roku na godz, 
" « 8-80 przed Ka ted rą . 

(11 -go Listopada 4 ) od godz. 9-ej rano 
pierwszy dzieri mistrzostw szermierczych 
Polsk i k lasy B. ' ( f loret i szpada). 

N I E D Z I E L A : 
P i ł k a nożna. — Z a w o d y o mis t rzos two 

k lasy A : o godzinie 11-ej boisko W K S : 
W K S — W i m a , boisko U T . Un ion T o u r i n g 
- Sokół (Pab ian ice) boisko W i d z e w a : W i 
dzew — SKS, boisko K E w Pabian icach: 
P T C — Ł T S G , boisko Sokoła w Zg ie rzu o 
godz. 11.30 Sokół ( Z g i e r z ) — Burza. M e 
cze towarzysk ie : boisko T u r o godz. 16 
T u r — B. Kochba, bo isko Sokoła o godz. 
16: Sokół ( Ł ó d ź ) — Zjednoczone. 

Szermierka. — W sali Straży Ognio­
we j (11 L is topada 4 ) o d godz. 9-ej rano 
drug i dzień mis t rzos tw szermierczych Po l 
ski k lasy B ( szab la ) . 

Lekkoat le tyka — Na Chojnach b ieg u l i 
czny dla dla n iestowarzyszonych na 2 k im. 
(Star t p rzy u l . 11 L is topada 46) o rgan izo­
w a n y przez KS Geyer. W parku KP Z j e d ­
noczone (Przędzaln iana 6 8 ) o godz. 10,30 
b ieg na przeła j na 2.5 k i m organ izowany 
przez K P Zjednoczone. 

Boks — W sali Geyera "(FMoirkowska 
295) o godz 11,30 pó ł f i na łowy mecz bokser 
ski o puchar im, ś. p. Landecka Geyer — 
Sokół. 

G r y spor towe — W sal i p rzy u l . P io t r 
kowsk ie j 61 o godz. 11 nadzwyczajne w a l 
ne zebranie Łódzk iego Okr . Zw iązku T c n i 
sa Sto łowego. W* sal i polsk ie j Y M C A o d 
godz iny 11-ej f ina ły koszykówk i męskiej i 
s ia tkówk i kobiecej o mist rzostwo łódzk ich 
szkól średnich. 

W sal i p rzy u l . Rok ic ińsk ie j 41 — z a ­
wody koszykówk i męskiej klasy B i A 
od godz. 10. 

poważnej imprezy. Boisko będzie w sta­
nie pomieścić około 9000 w i d z ó w . 

— P Z B zatw ierdz i ł j ako o f ic ja lnych tre 
nerów w okręgu ł ódzk im pp . Konarzews­
k iego i Eug . N o w a k a , zaś jako ins t ruk to ­
rów pp . B icera, Cy ranka , Stan ikowsk iego 
i Grabora . 

— W ju t rze jszym meczu boksersk im o 
puchar im . śp. Ot to Landecka (o godz. 
11.80) w sal i Geyera odbędą się w a l k i na ­
stępujących p a r : 

w a g a musza Kamińsk i ( O ) — Usie lsk i 
( S ) , w a g a kogucia Do la ta ( G ) _ Stolec 
k i ( S ) , w a g a p i ó r k o w a P a w l a k ( G ) — Ka 
czmarek (S ) w a g a lekka K u l i b a b k a ( O ) -
Piet raszewski ( S ) półśrednia M i r o w s k i (0 
— Muszyńsk i ( S ) , średnia Jaskuła ( G ) — 
Pi larsk i ( S ) pó łc iężka Szatkowsk i ( 0 ) ^ — 
Niewadz i ł (S ) ciężka Z i m i ń s k i ( G ) — 
Przemysławski ( S ) . 

— D o prowadzen ia zawodów l i g o w . w 
b ieżącym sezonie z sędz iów łódzk ich zosta 
l i zakwa l i f i kowan i p p . : Lange, Raet t ig i K 
Wardęszk iew icz , przy czym ten ostatn i zo 
stał zg łoszony przez P Z P N do F I F A jako 
sędzia m iędzynarodowy . 

— Ł K S wyjechać ma na mecz l i gowy 
z W a r s z a w i a n k ą w sk ładz ie : A n d r z e j e w ­
sk i , Ga łeck i , Karas iak , Przygońsk i , K r ó l , 
Tadeus iewicz , M i l l e r , K o r p o r o w i c z , L e w a n 
d o w s k i , Steg l ińsk i i Jach . 

— Ł K S pozyskał do swej d rużyny l i go ­
w e j b. l ewo-sk rzyd lowego drużyny W K S -
Ł ó d ź , Sto larsk iego. W y s t ą p i on już zape­
wne j u t ro w Warszaw ie p rzec iwko Warsza 
w iance . 

tu ł mistrza świata w wadze średnie j , bę­
dący dotychczas w posiadaniu również 
Francuza Marce la Th ie la . 

Należy zaznaczyć, że A m e r y k a nie u -
znaje t y t u ł ó w mis t rzowsk ich p r zyznawa­
nych przez Europę. Zresztą należy dodać, 
że mis t rzowie amerykańscy są lepsi od eu 
rope jsk ich , bow iem Th ie l w roku ub ie ­
g ł y m przegra ł przez nokaut z Brou i l l a r -
t lem. 

Powrót Kucharskiego z Aten 
W piątek p o w r ó c i ! do L w o w a po t rzy 

t y g o d n i o w y m pobycie w Atenach czo łowy 
lekkoat leta po lsk i Kazimierz Kucharsk i . 

Kucharsk i przy jechał do L w o w a samo 
lo tem l in i i „ L o t " . 

Nasz znakomi ty biegacz czuje się d o ­
skonale i po k i l ku dniach odpoczynku roz 
pocznie systematyczny t ren ing. 

Koszykówka w Pabianicach 
D z i s i e j s z e z a w o d y . 

Dziś w Pabianicach w sali PSG przy 
u l icy Pi łsudsk iego o godz. 17-ej odbędą 
się c iekawe zawody koszykówk i p rzy u -
dziale d rużyn , Ł K S - u , Krusche Endera i 
PSG. Udz ia ł wezmą również jun io rzy K E 
i PSG. 

Z a w o d y w z b u d z i ł y w s p o r t o w y m spo­
łeczeństwie Pabianic zrozumiałe za in tere­
sowanie . 

O D W O Ł A N I E R A I D U S Z O S O W O - T E ­
R E N O W E G O P .K .M. 

Polsk i K lub M o t o c y k l o w y komuniku je 
nam, że p ro jek towany na sobotę i niedzie 
lę ra id szosowo - terenowy został wobec 
fa ta lnych w a r u n k ó w atmosferycznych i te 
renowych odwo łany i przełożony na 7 i 8 
maja r.b. 

400 W Ł O C H Ó W P O J E D Z I E D O T O K I O . 

Wioski komitet olimpijski przewiduje, 
że na igrzyska olimpijskie w Tokio wyje 
dzie ekspedycja zawodników włoskich, co 
najmniej w liczbie 400 osób. 

Ekspedycji towarzyszyć ma 50 dzienni 
karzy w ł o s k i c h . 

O L I M P I J S K A P Ł Y W A L N I A 
zostanie zbudowana w T o k i o . 

Japoński organ izacy jny komi te t 12-ch 
igrzysk c t .mpi jsk ich w T o k i o zdecydował 
zbudować w i l k i nowy stadion p ł y w a c k i 
d la rozegrania na n im zawodów o l i m p i j ­
sk ich. 

T r y b u n y nowego stadionu będą m o g ł y 
pomieścić 28.000 w i d z ó w . Koszt b u d o w y 
stad ionu wyn ies ie 1.132.000 yen . 

b o « , ? „ b e , c n o ^ wszys tk ich cz łonków peowiakow 
w « U k o w a - nakryc ie g ł o w y : maciejów 

Zarząd. 

2 E Z W I T K I 

cl'.!,.., lo 

T P O ' n . ' V T \ T K O W A R M I I 

rhj przez Ligf MoM 
'. zarządzona aołtała 
• 15 rano przód k'*' 
\ • -ikich czynu) en 

K U R S W Y S Z K O L E N I O W Y . 
11-go i 12-go b m . o godz. 19-ej Związek M ł o 

de j Po lsk i O k r ę g Ł ó d z k i urządza w sa l i Zw iąż 
k u Strzeleckiego G łówna 48, V I I ku r s wyszko 
len iowy d la k a n d y d a t ó w Z M P . 

„ JAK SIĘ RODZIŁA BOLSZEWICKA 
ROSJA" 

wspomnienia (St. Lakcmsk i : ) polskiego 
robotnika. 

Znany nam j u ż a u t u - p i e r w s z e j p r a c y : 
,7- przeżyć i d o ś w i a d c z e ń r o b o t n i k a p o l s k i e - 1 u r 7 C U 7 i e 

KO w Z S S R . " z a z n a j a m i a c z y t e l n i k a j a s n o i i 4 V . ' 
dobitnie o p r a w d z i w e j Ros j i p c i j p a n o w a ­
n i e m b o l s z e w i z m u . B o l s z e w i z m to n ie t y l k o 
n ieszczęśc ie d l a chłopa i r o b o t n i k a czy i n t e ­
l i g e n t a , nie k a t a s t r o f a d l a p a ń s t w a , ź r ó d ł o 
w i e c z n y c h wa lk , w k t ó r v c h z a t r a c a sie n ie 
tylko dorobek pracy, kultury a l e i Ż Y C I E . P r a - | * » K S a H 
cg tą winny się zainteresować 1 U I I * O t - P Ł F * * * 1 - " 
n y w Po lsce . N a l e ż y n a d m i e n i ć , że p i e r w s z a j * 

i okresie iiiftnni. 
P a c z k i ź l e o p a k o w a n e — 

n i e b ę d ą p r z y j m o w a n e 
ŁÓDŹ, 9. 4. — W związku z nadchodzą­

cym okresem przedświątecznym, w którym 
ruch pocztowo-teleko-munikacyjny wzmaga 
się bardzo znacznie, Zarząd Pocztowy ape­
luje do publiczności, aby wszelkie przesyłki 
pocztowe z okazj i św ią t wysyłano jakna j -
wcześniej. Pozwol i to uniknąć przeciążania 
pracą urzędów pocztowych w ostatnim dniu 
co niewątpl iwie wpłyn ie korzystnie nr. 
sprawność służby doręczeń. 

Niemniej ważną kwestią jest należyte 
epakowywanie i adresowanie wysyłanych 
paczek, zwłaszcza żywnościowych. — Do­
świadczenia ostatniego okresu przedświą­
tecznego wykazały, że nadawcy paczek nie 
doceniają konieczności zastosowania mocne­
go, t rwałego i właściwego dla danego przed 
miotu opakowania, jak również zapominają 
niejednokrotnie podać na paczce dokładnego 
adresu odbiorcy. Wskutek tego do urzędów 
pocztowych nadchodzą paczki uszkodzone 
w czasie długiego transportu lub też bez 
adresu odbiorcy. T o ostatnie zdarza sie czę­
sto z drobiem lub zwierzyną, przesyłana ja ­
ko paczki żywnościowe bez opakowania, z 
przywiązaną" na słabym sznurku tekturą R 
adresem. Paczki takie oczywiście nie mogą 
być doręczone i podlegają sprzedaży w dro 
dze l icytacj i . 

Obecnie urzędy pocztowe przy przy jmo­
waniu paczek będą zwracały szczególną 
uwagę na odpowiednie opakowanie i adres. 
Paczki żle opakowane nie będą mogły być 
przyjęte do przewozu pocztą. 

ODŚWIEŻONY L O K A L URZĘDU 
P O C Z T O W E G O . Ł ó D ż 5. 

Jak wiadomo Urząd Pocztowy Łódź 5 
przy u l . Wólczańskiej nadal pozostaje w do­
tychczasowym lokalu, co z wie lk im zadowo­
leniem przyjęły liczne f i rmy tej handlowej 
dzilenicy miasta. 

Staraniem miejscowego naczelnika poczty 
p. Maj -Majewsk iego, lokal został grunto­
wnie odświeżony i przystosowany do ogól ­
nych wymagań publiczności. 

Jedyną bolączką wars tw przemysłowymi 
sa ograniczone godziny urz.Hlc warna w tym 
I 1 1 - 1 -

Z Salonu Sztuk Pięknych 
a r i . m a i . K a r o l a E n d e g o 

Łódź od dawna już odczuwała brak Salonu 
P/tuk Piękny-h „z prawdziwego zdarzenia", Salo­
nu, w k tórym inajdowułaby się — nie tandeta, lecz 
prawdziwe i wartościowe dzieła sztuki. Tak i Salon 
powstał właśnie przy u l . Nawrot 8 (tel . 153.55) 
dzięki inicjatywie jego twórcy, znanego w Lodz i 
artysty - malarza Karola Endcgo. 

Nazwisko Endego samo przez sie jest już gwa­
rancja, że Salon jego posiada najcelniejsze dzieła 
wybitnych malarzy polskirh i zagranicznych. Dziś 
reprezentuje on zresztą 6 0 najwybitniejszych twór­
ców. .Nie ogranicza sie jednak Salon Sztuk Pięknych 
Endego do tego zakre-u, dostępnego jedynie dla wy 
branych. W zakres Salonu wchodzą bowiem rów. 
nież: renowacja dzieł sztuki, porady fachowe w 
dziedzinie zdobnictwa i urządzania wnętrz oraz 
w dziedzinie reklam handlowych, konserwarja obra­
zów, obf i ty wybór reprodukcyj dziel mistrzów sztu­
k i pięknej w postaci widokówek 1 t. d. 

Salon Sztuk Pięknych Karo la Endego przy u l . 
Nawrot 8 — to rzeczywiście pełnowartościowy za­
kątek, w k tórym Sztuka święci prawdziwe tryumfy. 

Z y c i e e k o n o m i c z n e 

B A W E Ł N A . 
Notowania z dnia U kwietnia. 

N O W Y J O K K : loc 0 H.57. kwiecień 8.47, maj 
3.51, czerwiec 8.53 

L IVERPOOL: luco 4.79, kwiecień 4.66, maj 4.69 
czerwiec 4.74 

Egipska (Sake U.): loco 8.04 
Upper: loro 5.80, maj 5.71, lipiec 5.77, wrze­

sień 5.77 
BREMA: loco 10.29, maj 9.75, lipiec 9.91, paź. 

dzlcrnik 10.21 

W a G u i y , d e w i z a I a k c j e 
Z M I E N N A TENDENCJA DLA PAPIERÓW PAŃ­

STWOWYCH. 
Dział papierów państw -owych był bardziej rucli-

liwy, kursy kształtowały się niejednolicie. 
Z grupy premiówek mocniej 0 25 groszy kształ­

towała się Dolarówka. Dla 3-proc. Poż. Inwestycyj­
nej tendencja Inła słabsza; zwykłe odcinki 1 em. 
straciły 25 groszy, a 2 emisji — zł 150 

W grupie innych papierów państwowych nastrój 
panował zmienny. 4 i pół proc. Państw. Poż. We­
wnętrzna zniżkowała o 1 proc, 5-proc. Poż. Kon-
wersyjna była droższa o 0.50 proc, a 4-proc. Poż. 
Konsolidacyjna o 0.25 proc. 

Listy i obligacje banków państwowych zmian 
kursowych nie wykazały zupełnie. 

WIĘKSZE ZAINTERESOWANIE P R Y W A T N Y M I 
P A P I E R A M I LOKACYJNYMI . 

Rozmiary obrotów listami zastawnymi były sto­
sunkowo dość duże, ogółem zanotowauo w oficjal­
nych transakcjach dziewięć gatunków papierów, 
kursy kształtowały się niejednolicie. 

8-proc. Przemysłu Polskiego obiegały po cenie 
niezmienionej, 4 i pól proc. Ziesjiskie w Wartiawia 
zyskały 1 proc, 4 i pół proc. m. Warszawy uolowa. 
no 69.50 proc, 5-pro>c. m. Warszawy 1933 r. fcyły 
tańsze o 0.25 proc, a 5-proc. m. Warszawy 1936 r. 
utrzymały się na ustalonym poziomie. 

Z listów Poznańskiego Ziemstwa Kredytowego 
obracano 4 1 pół proc. serii L po cenie o 0.25 proc. 
podwyższonej. 

PAPIERY PnOCENTOWE. 
Poi. Inwestycyjna 1 emisji 81.00, 2 emisji 79.00, 

Dolarowa 3 serii 41.25, Konsolidacyjna 1936 r. 66.00, 
Konwersyjna 1924 r. 69.50, Wewn. Państw. 63.25, 
L Z. Państwowego Danku Rolnego 83.25 i 94.0% 
L. Z. J Obi. Kom Bnnkit Gnspotlarstwn Krajowego 
(wtzyttkich CHiisyj) 83.25, 94.00 i 111.00, Hnd. 93.00, 
L. Z. (gwor.) Ziemskie w Wnrszuwie 1921 r. warlnli 
kuponu 66.45, Ziemskie w Warszawie 5 serii 63.25, 
Pozn. Ziemstwa Kred. s. L 62.25, m. Warszawy 69.50 
m. W.wy 1933 r. 70.25, 1936 r. 70.00, m. Łodzi 1933 
63.63, tn. Piotrkowa 62.00, m. Piotrkowa 1933 60.00 

AKCJE — BEZ W I Ę K S Z Y C H Z M I A N . 
Zainteresowanie papierami dywidendowymi było 

cokolwiek mniejsze; przedmiotem notowań oficjal­
nych były zaledwie cztery gatunki akcyj. 

Bank Polski 112.50, Węgiel 28.25, Starachowice 
37.00, Żyrardów 66.50 

G I E Ł D A ZBOŻOWA. 
WARSZAWA, 9. 4. — Urzędowa ceduła giełd 

tbożowo . towarowej w Warszawie. 
Pszenica czerwona izklista 27.75 — 28.25, jedno­

lita 27.25 — 27.75, zbierana 26.75 — 27.25, iyto 
I stand. 19.75 — 20.25, mąka pszenna gat. I wyc. 
30- proc. 42.50 — 45.00, 50-proc 39.50 — 42.00, 
pastewna 16.50 — 17.50, mąka żytnia cat. I 50-proc. 
30.75 — 31.75, 65-proc. 28.25 — 28.75, mąka żytnia 
razowa 22.50 — 23.25 

POZNAŃ, 9. 4. — Urzędowa ceduła giełdy 
tbożowo • towarowej w Poznaniu. 

Ceny tranzokcyjne — nie notowane. 
Ceny orientacyjna: pszenica 24.50 — 25.00, 

żyto 18.00 — 18.25, mąka pszenna gat. I wyciągowa 
30.proc. 42.50 — 43.50, 50-proc. 39.50 — 40.50, 
maka żytnia gat. I 50.proc. 28.25 — 29.25, 65-proc 
26.7S — 27.75 
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T E A T R KUKIEŁEK D L A DZIECI 
„ K O T W B U T A C H " , A l . Kościuszki 57. 

Dzisiaj w sobotę i ju t ro w niedzielę, w 
dalszym ciągu ciesząca się coraz większym 
a w 'pełni zasłużonym powodzeniem piękna 
ba jka |ul i i Duszyńskiej „ O raku nieboraku 
pstrągu dz iwo lągu" . Początek przedstawień 
dzisiaj i jut ro o godz. 12-ej w poł. 
po poł. i 

Bi lety do nabycia w kasie Teatru 
A l Kościuszki 57. 

4-ej 

przy 

2 P R Z E D S T A W I E N I A , 
p.t. „ŻYWOT ŚW. G E N O W E F Y " . 

W sobol?, 9 k w i e t n i a r.b. o godzin ie 1530 
po po l . i 19.80 wieczorem w sal i D o m u K a ­
to l i ck iego i v Łodz i p rzy u l icy Gdańsk ie j 111 o 
degrana zostanie przez zespół a r t ys t yczny p. 
Józefa P i la rsk iego p iękna i c iekawa sz tuka w 
7 obrazach na t le podania z czasów wojen k r z y 
żowych p.t. „ Ż y w o t św. Genowe fy " . 

B i l e t y na przedstawienie popołudniowe -w ce 
nie t J 50 g r do 1 zł oraz na wieczorowe w ce­
nie od 50 g r od 1.50 zl nabywać można w b iu 
rze Ka to l i ck iego Stowarzyszen ia Kob ie t (Gdań 
ska 111, pokó j n r 7 ) w godzinach urzędowych 
lub p r zy we jśc iu na salę. 

Dochód z przeds tawien ia przeznaczony jest 
n a budowę D o m u wypoczynkowego społecznego 
d la robotnic fab rycznych w U s t r o n i u ko ło Gro t 
n i k . 

wysokim stopni.. 
I darczego będą co rychlej usunięte. 

praca tegoż autora została w zupełności wy­
czerpana. Wydano nakładem Fundacji Dom 
Ludowy . .Wis ła" w Krakowie. 

Zupa cy t rynowa z ryżem, pieczeń cie­
lęca z jarzynką, omlet. 

W I N S Z U J E M Y . 
Jutro Erzech ie low i . 
W s c h ó d słońca 4.52 
Zachód — 18.24. 
Długość dnia 13.32. 
Przyby ło — 6.32. 
Tydz ień 15. 

Co nas po pracy rozweseli? 
C A S I N O : — Pani W a l e w s k a . 
C O R S O : — Zb ieg z San Cjauentin. 
E U R O P A : — Łódź p o d w o d n a nr. 8 . 
G R A N D K I N O : — Statek n i e w o l n i k ó w 
I K A R — I. H a l k a . I I . Dodek na f ronc ie . 
J A R — na scenie: M i ł o ś ć P i r a t a ; na 

ekran ie : C z ł o w i e k - w i l k . 
M E T R O : — „ W ł a d c z y n i puszczy . 
M I M O Z A : — I. B lond Carmen ; I I . P o ­

strach dz ik iego zachodu. 
M I R A Ż : — Ostatn ia noc skazańca. 
P A L Ą C E : — Szczęśl iwa t rzynastka. 
P R Z E D W I O Ś N I E : — Scypio i i a f r y kań ­

sk i . 
R I A L T O : — Pensjonarka. 
R A K I E T A : — „ K l u b kob ie t " . 
S T Y L O W Y : — Narzeczona z W i e d n i a . 
T O N : — Jej p ierwszy ba l . 
U R A N I A : — I. Zdradz ieck i w ą w ó z . 

I I . Zaczęło się w poc iągu. 
Z A C H Ę T A : — Droga do Rio 

T E A T R POLSKI. 
Dziś o godz. 4-ej po poł. „Nie-boska 

komedia" Z. Krasińskiego w abonamencie 
szkolnym. 

Dziś o godz. 8.30 wiecz. i jutro dwukro t 
nie: o godz. 4-ej popoł. i 8.30 wiecz, czaru­
jący wodewi l „Kró lowa przedmieścia" w 
adaptacji i inscenizacji L. Schillera „ K r ó l o ­
wa przedmieścia" doznała na wczorajszej 
premierze entuzjastycznego przyjęcia. P u ­
bliczność opuszczająca teatr nuciła zasły­
szane na scenie, a wpadające w ucho melo­
die. 

Na dzisiejsze przedstawienie passe-
partout nieważne. 

T E A T R KAMERALNY. 
Dziś o godz. 4-ej po poł. Mol iercwska 

komedia „Figle Skapcna" w abonamencie 
szkolnym. Wieczorem o godz. 8.3'- drugi 
gościnny występ doskonałych arlys.^ • war 
szawskich z Elną Gistedt i Ola Obarską na 
czele, w melodyjnej i dowcipnej komedii mu 
zycznej BortwcFa „ Z m i e n i a m pleć" w reży­
serii W . Ziembińskiego i pod kierownictwem 
muzycznym |. Lawiny. 

W pełnych próbach pod kierunkiem reży 
serskim Br. Dąbrowskiego arcydzieło k o ­
mediowe Gogola „Rewizor" . 

T E A T R POPULARNY. ( 

lu t ro w niedziele o cvdz. 4.30 po poł . i o 
godź 8.15 wiecz zespół artystów Łódzkich 
Teat rów M ę s k i c h pod kierunk em reżyser­
skim Z. Biesiadeckiego wys- P,51!5Z 
rą. niezwykle zabawnej lek! «f» i OT 
ka i Hirszfelda ..Interes z . BSO» 
to ciwa os.••lnie p• /He 'a». [«ą*n* 
Popr lnrnym przed święta. ^:Kancc-
nymi . 



Str. o 

,,K C H O " 9 9 

{ 
1 

śl 
st 

m 
ct 
b; 
ni 

pi 
fe 
m 

k; 

P 
k, 
d 
' 1 
al 

1 
k 

c 

P 
P 

Elektryczność i woda pomagają 
tworzeniu sztucznych związków chemicznych 
mmtm N O W E Z D O B Y C Z E L A B O R A T O R I Ó W * 

W ubieg łym stuleciu chemicy za jmo­
w a l i się prawie wyłącznie analizą, badal i 
sk ładnik i ciał mar twych , rozk ładal i je na 
p ie rw ias tk i i aczkolwiek wiedz ie l i , że te 
same p ie rw ias tk i wchodzą w skład sub­
stancj i o rgan icznych wy twarza jących się 
w ż y w y c h organizmach, to jednak dla w y 
jaśnienia jak te substancje powsta ją , m u ­
sieli powo ływać się na jakąś zagadkową 
siłę w i ta lną. 

W porównan iu z ową epoką pojęcia 
zmieni ły się. Chemik obecnie rozszerzy! 
zakres swoje j dz ia ła lności , już nie ty lko 
pa l i , niszczy i rozkłada matei ię na ele­
menty proste, lecz i buduje. 

Już około 1800 roku Marce l i Ber tho lot 
wygłasza ł inne opin ie niż jego profesorzy. 
„Syn teza " chemiczna, pisał Berhelot , od ­
twarza związk i naturalne i ponadto każde­
go dnia wyp rowadza z n ieby tu tysiące 
zw iązków, k tó rych natura n igdy nie znała, 
a które s tanowią bogac two narodów i n ie­
ustannie podnoszą dobro i by t l udzkośc i " . 

gaz amoniaka lny daje praktyczne korzyść:. 
Na pozór można sądzić, źe połączenie 
dwóch ty lko sk ładn ików jest ła twe, t y m ­
czasem g a j amoniaka lny udało się o t rzy ­
mać dopiero po wie lu latach p rób około 
1906 f. 

W współczesnym przemyśle stale wzra 
sta zapotrzebowanie na kauczuk, k tó ry jest 
substancją kolo idalną. Kauczuk pochodzi z 
kra jów t rop ika lnych , z koloni i angielskich 
i holenderskich. Poszczególne kra je, k tóre 
z rozmai tych wzg lędów nie mogą czy nie 
chcą uzależniać przemysłu au tomob i lowe­
go od dostaw z tych państw, muszą za­
prowadzać u siebie produkcję sztucznego 
kauczuku. Produkc ja taka rozwinęła się 
podczas w o j n y w Niemczech odciętych od 
źródeł naturalnego kauczuku. 

W ostatnich latach wo jny wszystk ie 
opony do kół używane w armi i n iemieckiej 
robiono z kauczuku syntetycznego. Po 
podpisaniu poko ju produkcja ta została za 
rzucona, jako nie opłacalna, lecz obec. 

Płynne pa l iwo , w y r o b y farmaceutyczne, | rząd h i t l e rowsk i , zmuszony do zastępowa­
nia su rowców fabryka tami chemicznym' , 
w z n o w i ł ją i znacznie powiększy ł . 

Stany Zjednoczone, chcąc się uzależnić 

nawozy, per fumer ia, ba rwn i k i , sztuczny kau 
czuk, wszelk ie p roduk ty , o t rzymywane 
przy pomocy syntezy chemicznej po tw ie r ­
dzają zdanie Berhehota przyna jmnie j w tej 
część', k tóra odnos i się do nauki i do p ro ­
dukc j i . Sprawa dob roby tu ludzkości p o w i ­
kłała się od czasów wie lk iego chemika i 
zależy ona nic t y l ko od tego, jak daleko 
posunie się twórczość chemiczna. 

Synteza jest to operacja łącząca k i lka 
sk ładn ików w jedno c ia ło chemiczne. N a j ­
lepiej wy jaśn i to parę prostych p r zyk ła ­
dów. 

Jeżeli r oz łożymy wodę na sk ładn ik i , to 
o t rzymamy wocfcr i t len w stałej p roporc j i 
— dw ie miark i w o d o r u na jedną miarkę 
t lenu. Na razie o t r zymamy ty lko melanż 
w stanie l o tnym, lecz k iedy poddamy go 
dzia łaniu iskry clekjtrycznej, narodzi się 
woda. V 

. i łączmy wodór i chlor w równe j i la ­
ści i w y s t a w m y to połączenie pod słabe 
rozproszone promien ie św ia t ła . Charak te­
rystyczna dla ch loru żó ł ta ba rwa będzie 
powo l i znikała. Narodz i się n o w a substan 
cja, kwas c h l o r o w o d o r o w y . 

W p ie rwszym w y p a d k u syntezę w y w o ­
łała iskra e lekt ryczna, w drug im zaś ś w : a 
t ło . W ś r ó d w ie lu operac j i tego r o d z a j j 
najbardzie j uwyda tn ia doniosłość syntezy 
chemicznej acety len, p roduk t w y t w o r z o n y 
przez Ber the lota z karbo lu i w o d o r u p ) 1 
dzia łaniem łuku e lektrycznego. 

Z acetylenu z kolei w y t w a r z a się przez 
kondensację cząstek szereg innych p roduk ­
tów, jak benzyna, nafta, l i ta , etan i metan, 
przez dodanie azotu i t lenu powsta je zno­
w u szereg innych zw iązków n iespotyka­
nych w naturze. 

Jednym z najważnie jszych zadań che­
micznych jest zastosowanie azotu. Na w y 
padek wo jny azot s łuży do wy twarzan ia 
s i lnych mater ia łów w y b u c h o w y c h . Lecz 
azot spełnia r ó w n . poko jową misję s tanowi 
g ł ó w n y sk ładnik sztucznych nawozów do 
użyźniania ziemi. W obu tych wypadkach 

od p lan ta to rów angie lsk ich, p róbowa ły za 
łożyć u siebie plantacje kauczuku. P ie rw­
sza taka plantacja założona na brzegach A 
mazonki przez Forda nie dała oczek iwa­
nych korzyśc i , natomiast amerykańskie fa 
b ryk i sztucznego kauczuku wyda ją produk 
ty, k tóre pod w ie loma wzg lędami nie ustę 
pują kauczukowi natura lnemu. Wreszc ie w 
Sowietach niezależnie od pozakładanych 
tam plantacj i powsta ł szereg fabryk sztu­
cznego kauczuku. 

W stanie czystym kauczuku składa się 
z karbo lu i wodoru . Desty lu jąc kauczuK, 
Grevi l !e W i l l i ams o t rzymał p łyn wrzący 
przy 37 stop. k tó ry nazwał „ i zoprenem '. 
Przez kondensację cząsteczek „ i z o p r e n u ' , 
przy pomocy rozmai tych czynn ików jak 
św ia t ło , soda, kwas c h l o r o w o d o r o w y i td . 
o t rzymuje się p roduk t podobny do kauczu­
ku, k tórego w łaśc iwośc i zależą od sposo­
bów fabrykac j i . 

Synteza chemiczna, k tór^ by ła w ub ie­
g łym stuleciu wiedzą aboratory jną, obecnie 
przeszła do fabryk , obok kauczuku z r ó w ­
nym powodzeniem zastępuje się chemicz­
nymi namiastkami inne p roduk ty naturalne 
jak indygo, kamforę, esencję, wan i l ię . 

Chłopcy generała Pershing* 
Wspomnienia z wielkiej wojny 

M i e d ź z a s t ą p i i n s u l i n ę 
w leczeniu cukrzycy. 

Przed osiemnastu laty został wyna le ­
z iony przez amerykańsk iego lekarza Besta, 
ho rmon, wydz ie lany przez t rzustkę, zwany 
insul iną, k tó ry okazał się św ie tnym lekiem 
na cukrzycę. Do n iedawna insul ina nazy­
wana by ła n iezastąpionym Ickiem p rzec iw 
cukrzycy . 

A le na świecie nic nie t rwa na w iek i . 
Również tak początkowo niezastąpiony 
lek, jak insul ina, został zdet ron izowany. 
Pomi ja jąc fakt , źe spotyka się n iezwykle 
zresztą rzadkie w y p a d k i cukrzycy w k tó ­
rych kuracja insul ina jest bezskuteczną, w 
ostatn ich latach jeden z badaczy węg ie r ­
sk ich zaczął z powodzen iem zastępować in 
sulinę bez porównan ia tańszym środk iem, 
a mianowic ie kwasem bu rsz t ynowym. 
Obecnie sfery naukowe zachodniej Furopy 
sygnal izu ją znalezienie drug iego obok k w a 
su bursz tynowego środka również bardzo 
taniego, k t ó r y ma być jeszcze poważn ie j ­
szym konkurentem insul iny. Lek iem tym 
są sole miedz i . Jeden z zagranicznych ba ­
daczy, dr Schnetz, p rzeprowadz i ł z solami 

zastosowanie syntezy azotu i wodo ru — 

PODSŁUCHANE 
W E T Z A W E T . 

— Dlaczego jesteś taki zadowolony 
Pawle? 

— M ó j dentysta oświadczy ł mi dz is ia j , 
że j u t ro nie będzie mnie mógł przy jąć, po ­
nieważ sam musi pójść do dentysty . 

L I C Z B A . 
— Niech pan p o m y ś l i : t rzynaście ran 

nożem odniós ł Józek w tej bó jce ! 
— Trzynaśc ie? Tak , to feralna cy f ra ! 

miedzi szereg p r ó b na zwierzętach, a na­
stępnie na 17 chorych na cukrzycę i prze­
konał się, że w przypadkach cukrzycy cięż 
kiej podawanie choremu 10 — 20 m i l i g ra ­
mów siarczanu miedzi dziennie u m o ż l i w i ­
ło zmniejszenie doz insul iny ze 100 jedno­
stek na 50 jednostek, a w cukrzycy śred­
niej i lekk ie j dozwo l i ł o na zupełne zaprze­
stanie podawania insul iny, przy czym nie 
zauważono ujemnego w p ł y w u sol i miedzi 
na wą t robę . A więc są w y p a d k i cukrzycy , 
w k tó rych sole miedzi w zupctn.ości wyp ie 
rają insul inę. 

D r Schnetz jest dobre j myśl i i p r o w a ­
dzi dalej swe doświadczenia, jest przy t ym 
g łęboko przekonany, że zastąpi insul inę 
miedzią nawet w najcięższych wypadkach 
cukrzycy. 

Z A m e r y k i nadeszła wieść o chorobie 
gen. Jana Pershinga, b. naczelnego wodza 
wojsk amerykańsk ich, walczących p rzy bo 
ku Ententy p rzec iwko Niemcom w czasie 
w o j n y św ia towe j . 

Osoba gen. Pershinga związała się nie­
rozerwaln ie 7. h istor ią g igantycznych zapa­
sów na zachodnich f rontach Europy, podo ­
bnie jak osoby : marsz. Haiga, marsz. Fo ­
cha, marsz. Pcta in , gen. Ga l l i cn i , marsz. 
H indenbnrga czy marsz. Ludendor fa . 
W p r a w d z i e p ierwsze lata w o j n y : rok 1914, 
1915, 1916 — upłynę ły bez udzia łu A m e ­
ryk i . Gen. Pershing ze swym m i l i onowym 
zastępem amerykańsk ich ocho tn ików p o ­
j aw ia się na k rwaw iących i dymiących po ­
lach Szampani i dopiero w 1917 r. 

T rudno wpros t opisać entuz jazm, z j a ­
k im pow i tano na ziemi f rancuskie j p i e rw ­
sze lądujące tam oddzia ły dz ie lnych chłop 
ców gen. Pershinga. Ameryka spłacała jak 
by d ług wdzięczności , zaciągnięty w osiem 
nastym wieku przez Waszyng tona , przy 
k tórego boku I.afayettc wa lczy ł o wolność 
amerykańską. Armia gen. Pershinga by ła 
potężnym ożywczym zastrzykiem w osła­
b iony organizm wciąż jeszcze wyg ię tego 
pod p ie rwo tnym naporem niemieck im fron 
tu f rancusko-ang ie lsko-be lg i jsk icgo. Z l u ­
zowanie dz ies ią tkowanych d y w i z y j Focha 
i Haiga na polach Szampani i i F landr i i 
przez dz iarsk ich sprzymierzeńców zza oce 
nnu miało ogromne znaczenie f izyczne i mo 
ralne. B iedn i „ p o i l u s " mogl i teraz swobo ­
dnie j odetchnąć i zalizać rany. I chociaż 

w po równan iu z m i l i o n o w y m i s t ratami \ 
ludziach ze strony Franc j i , czy setkami t y ­
sięcy zab i tych i rannych żołnierzy b r y t y j ­
sk ich, a straty amerykańskie do końca wo j 
ny wyn ios ł y niewiele ( t rochę ponad 50 
tys. zab i t ych ) , dywers ja gen. Pershinga za 
pisała się w dzie jach wo jny św ia towe j x'.o 
t ymi zg łoskami . 

Ki lkanaście miesięcy b i l i się i o ł n i e r t e 
ochotn icy w ie lk ie j repub l i k i zaoceanicznej 
zanim w his toryczny dzień l i s topadowy 
1918 r. nie rozległy się po n ieprzy jac ie l ­
skiej stronie dźw ięk i roze jmewe j t rąbk i . 
Potem nadeszły radosne dni powro tu do 
o jczyzny. Po chrzcie b o j o w y m , p ie rwszym 
od czasów ła tw iu tk ie j wo jny z Hiszpanią 
z końca ub. stulecia, a w łaśc iw ie od cza­
sów w o j n y secesyjnej za L incolna (o ide­
a ły „ C h a t y w u j a T o m a " ) , nadeszła demo­
bi l izacja. O lb rzymie zapasy sprzętu wojen 
nego, mater ia łów odz ieżowych i ap row iza -
cy jnych sprzedal i Amerykan ie s w y m euro 
p i j s k i m so juszn ikom, a sami, p rzy dźw ię ­
kach „Jankee D o o d l e y " i innych za impro­
w i z o w a n y c h marszów i piosenek odjechal i 
za ocean. 

T a k się zakończyła zaszczytna misja 
wojenna gen. Pershinga w Europie. O t o ­
czony powszechną czcią spędzał sędz iwy 
w o j o w n i k swe ostatnie lata w zaciszu d o ­
m o w y m , zachowując rzeźkość umys łu 1 
ciała oraz ową t y p o w o amerykańską w ł a ­
ściwość usposobienia strzeszczającą się w 
znanych dwóch wy razach : „ K e e p s m i l i n g " 
— pogodę ducha. 

Strona zewnętrzna, a mianowic ie ubiór 
cz łowieka odg rywa dużą rolę w naszym 
życiu. Osoba, ubrana n iewłaśc iwie w da­
nym środowisku , lub przy w y k o n y w a n i u 
pewnych zajęć, raz i , a często nawet i r y ­
tuje. 

Potrzeba przystosowania się do róż­
nych okol iczności ma szczególnie wyb i tne 
znaczenie dla nas, kobiet . Mężczyzna b o ­
w iem ma bardzie j u jednosta jn iony charak­
ter ubrania. Nie przy jdz ie mu ną przyk ład 
do g ł o w y noszenie fraka na codzień w 
domu. 

A tymczasem wśród kobiet donasza­
nie s t ro jnych sukien, czy bluzek lub i n -

W I O S N A W W A S Z Y N G T O N I E . 

Tak wyg ląda wiosna w Waszyngton ie , w idz iana przez ob iek tyw fotograf iczny. 
p i t o l tonie w kw ia tach . 

„Mundurek gospodarski" pań domu. 
Donaszanie sukni balowych w kuchni nie jest wskazane 

nych łaszków w domu, spotyka się nieste­
ty n ie jednokrotn ie. Ł a t w o sobie wyobraz ić 
jak wyg ląda taka osoba w takie j toalecie 
przy w y k o n y w a n i u , chociażby drobnych 
zajęć d o m o w y c h . 

U znacznej większości kob ie t dzień za­
czyna się od gospodars twa. Ba rwny szlaf­
rok lub p iżamy są n iewą tp l iw ie doskonałe 
do pójścia do łaz ienk i , ale pracować w tym 
jest n iepodob ieńs twem. Dla tego też każdej 
pan i należy polecić pewien rodzaj m u n d u ­
ru do gospodars twa. Powinna to być p r o ­
sta, p łócienna sukienka, nawet w rodza ju 
zawodowego far tucha, z k r ó t k i m i rękaw­
kami , ma łym wyc ięc iem i ko łn ie rzyk iem. 

Przy tak im „ m u n d u r k u g o s p o d a r s k i m " 
należy również osłaniać I w ł o a y . P a n i t a k 
u b r a n a n i e w n o s i do poko ju zapachu k u c h ­
ni , pon ieważ p łó tno nie wch łan ia ani k u ­
rzu, ani posmaku t łuszczów. 

D o b iu ra należy p ropagować zwycza j 
noszenia czarnych, g rana towych , czy b r ą ­
zowych lub c iemno-z ie lonych fa r tuchów, 
przede wszys t k im ze wzg iędów p rak t ycz ­
nych, a nawet i estetycznych. Dobrze sk ro ­
jony i uszyty fa r tuch , dopasowany do f i ­
gury , dobrany w t w a r z o w y m kolorze, p o ­
rządnie uczesana g ł o w a i dobrze u t r zyma­
ne ręce, p rzy starannie obutych stopach, 
to zupełnie wystarcza jąca op rawa dla k u l ­
tu ra lne j , pracującej kob ie ty . Znacznie to 
ładn ie j , niż kok ie tery jne, deko l towane s u ­
k ienki czy b luzeczki . 

Jeżeli chodzi o obuwie , należałoby 
wprowadz ić na przedpołudnia modę n is ­
kich obcasów, 

Ka-

Concordia NERREL 

Jacqueline 
i mi łość 

'A i m i i M c 2 1 

Duan robi ł co mógł , żeby wyleczyć profesora z cho­
roby umys łowe j , pracował nad n im, obserwował go, sto­
sował swoją wiedzę i zręczność — bez skutku. A nikt 
nie przeczuwał , co dla Henryka Duana znaczyło n iepo­
wodzenie. T o zwłaszcza by ło dla niego nad wyraz bole­
sne, gdyż ż y w i ł cześć i miłość dla starego profesora, k tó ­
remu tyle zawdzięczał. Cześć i miłość, za pomoc, za ra­
dy, za naukę — dar największy ze wszystk ich . Jeżeli by ł 
dla Jacqueline, jak mu to zarzucała, bruta lny i arb i t ra lny, 
to ty lko dlatego, że miał trudności z utrzymaniem w ta­
jemnicy stanu profesora i może z i ry tac j i na Wal te ra , na­
chodzącego tak często dom, na k tóry on, Duan, łoży ł ze 
swoje j kieszeni. Może też był popęd l iwy i nieokrzesany 
z natury. N iewie le miał czasu na nabycie eleganckich ma­
nier. Za bardzo by ł zajęty naukę i prak tyką . Pracował 
mózgiem i rękami . I co teraz zrobi ł , co zrobi ł? 

M i ł ość ! Uraza o niesprawiedl iwe podejrzenie — w y ­

buch gwa ł towne j zazdrości i — to ! 

Nie ma rady. Stało się. Trzeba jej ty lko , jak można 
wynagrodz ić tę k rzywdę. T rzymać w tajemnicy p rawdę 
o o jcu. Niech nadal wierzy w jego geniusz! Czyl i bezes-
lowa praca musi postępować naprzód. 

Jacqueline pracowała w laborator ium dzień w dzień, 
buan , o ile by ł wo lny , przychodzi ł wieczorem. 1 w u 
wspólne godziny odbywa ł karę. 

G d y b y Jacque!ine w i d z i a ł a , ile go kosztowała ta k i -
mcc!ia, gdyby przeczuwała jego wewnętrzną udrękę, udo­
bruchałaby się z samej l i tości . 

Duan przeżył ciężkie dn i , ale przyświecała mu ma­
leńka poc iecha: ufność „ ż o n y " . 

Jacqueline sama nie wiedz ia ła , k iedy odeszła ją n ie­
ufność do niego. Chyba w ów p ierwszy wieczór, gdy 
wręczy ł je j klucz do poko ju . Nie by ła to sprawa w y r o z u -
mowana, bo Jacqueline musiała wiedzieć, że mężczyźni , 
skłonni do oszustw, bywa ją niejednokrotnie wysoce r y ­
cerscy w stosunkach z kobietami . Jakko lwiek bądź Jac-
queline zaniechała nieufności. Już teraz nie wierzy ła , że 
Duan zamierzał okraść ojca z pracy czy s ławy. O b j a w i ­
ło się to najp ierw w ten sposób, że zaczęła cenić jego 
wskazówk i , odnoszące się do pracy w laborator ium. 
Przekonała się, że umiał nieskończenie więcej od nie j . 
Jego dręczyła ta bezcelowa praca, ale zarazem uszczęśli­
w ia ła , och ! jak uszczęśl iwiała, bo Jacqueline z wie lk iego 
zapału zapominała o wszelk ich do niego urazach. Pamię­
tała ty lko , źe ma w nim ostoję, że może się doń uciekać 
we wszelk ich strapieniach i wątp l iwośc iach . Doszło do 
tego, że przelała na niego ca łkowi te zaufanie, jakie 
w swoim czasie miała do ojca. Powo l i uczyła się cenić 
jego ogromną wiedzę. Powo l i nabierała dla niego sza­
cunku. A nigdy nie myślała, że mogłaby mieć dla niego 
szacunek. I całk iem nieświadomie pozbyła się wstrętu do 
jego osoby, do jego bl iskości . Nieraz przejęta pracą, 
przysuwała g łowę tak bl isko do jego twa;zy , że je j c ie­
mne lok i muskały go po pol iczkach. W t e d y musiał bar-
dzo nad sobą panować, żeby je j nic porwać w objęcia. 

Czasami stykal i się ramionami , ona bezwiednie, on r o : -
dygotany. A znów innym razem, gdy je j się zdawało, żc 
robota się udaje, z radości spoglądała mu w oczy roz j i 
śniona wdzięcznością i czymś jeszcze, zbl iżonym do przy­
jaźni. Wiedz ia ł , że to by ł przejśc iowy błysk, w y w o ł a m 
wspólną pracą. Nic tak nie zbl iża ludzi jak praca. Ja •-

quel ine zapominała o nieprzy jaźni , gdyż myślała ty lko 
o t ym, co rob i l i . 

Up łynę ły p rawie dwa tygodnie zanim uświadomi ła 
sobie z w ie l k im wstrząsem, że już nie patrzy na niego 
pode j rz l iw ie . Zmiana dokonała się samorzutnie. Ufa mu . 
Jakim sposobem? Nie w ie . A le czuje, źe nieufność p ie ­
rzchła na bory , na lasy. Czuje również, że jest mu w inna 
usprawied l iw ien ie . 

N ic uchylała się n igdy przedtem, co uważała za obo ­
wiązek, toteż zaraz tego dnia wieczorem przy wy j śc iu 
z laborator ium, zwróc i ła się do niego ze s łowami : 

— Widzę , że my l i ł am się, przypisu jąc c i materialne 
pobudk i względem ojca. Bardzo przepraszam za wsze l ­
kie n iesprawied l iwe słowa... 

_ Skąd wiesz, że byłaś n iesprawied l iwa? 

— Zdaje mi się, że dajesz dowody dobrych chęci — 
tak wiern ie wypełniasz przyrzeczenie, które dałeś memu 
ojcu — w noc — ...śmierci. • 

— No, nie potrzebujesz mnie przepraszać! — burkną! . 

Jak strasznie kusi ło go w tej c h w i l i , t eby ją p o c h w y ­

cić w ramiona. Nie wiedzia ł , co mów ić i jak ich s łów użyć. 

— Kiedy ja nie lubię być dłużniczką — ciągnęia 
Jacqucline — a jestem ci bardzo winna to przeproszenie. 
O podłą rzecz cię posądzałam. O ! że ja to mogłam p o w i e ­
dzieć! M a m nadzieję, że możesz mi przebaczyć. Wierzę , 
że pomagałeś ojcu z pobudek czysto... 

S łowa rozpłynęły się w szepcie. 

— Już dobrze. Proszę cię, nie mów u tym więcej . 
Obiecałem c i , że zrobię, co się da... 

•<-'daktoi naczelny, n a n c i s z e k Pif»bsL Odb i to w drukarn i Jana Stypu łkowsk iego, 
w Łodz i j Ż w i r k i 2, 

W y d a w c a : Jan S typu tkowsk i . 
Za redakcję odpowiada Roman FurmańskL 
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Znafomość ięiyka angielskiego nie wystarcza 

by dać sobie radę w Londynie. 
Uizuc e samotności przybysza w Anglii. 

i t f L o n d y n , w kw ie tn iu . 
Nie ma może drugiego miasta w Euro­

pie, k tóreby tak nieodparcie budzi ło uczu­
cie samotności i obcości , jak Londyn . T o 
sztywność i rezerwa Ang l i ków , powie za­
pewne nie jeden. N ieprawda. — Ang l icy 
zadają k łam tak u nas powszechnej , a nie­
słusznej o nich op in i i : są uprze jmi , życz l i ­
w i , chętni dopomóc każdemu i choć może 

wtarzał ją w nieskończoność, jak dziecko 
stawiające babk i z p iasku, jedna przy d r u ­
g ie j , a wszystk ie jednakowe. 

Nieszczęsny przybysz b łąka się po t y m 
ogromie w zupełnym zagubieniu. Dostaje 
się w śródmieście gdzie fala o lb rzymich 
jak czerwone góry , autobusów zdaje się 
wal ić na niego, aż nagle zatrzymuje się 
przed niewzruszoną w spoko ju , smukłą f i -

brak im naszej kresowej wy lewnośc i , choć jgu rką pol ic janta. On posiada klucz, k tó rc -
nie mają serca na d łon i , przecież można za g o my nie mamy. Szukamy jakiejś u l icy, 
wsze na nich l iczyć i gdy nabiorą zaufania | rozg lądamy się po rogach — na próżno: 

napisów nigdzie nie ma — przecież wszy -do cz łowieka, przekonają się, że nie jest 
OSZUSTEM ani b lag ierem, przy jaźń ich może 
być p rawdz iwą podporą w ciężkich c h w i ­
lach. M i m o to nic przestają być Ang l i kami , 
czyl i ludźmi o zupełnie odmiennym od na­
szego typ ie ku l tu ra lnym, zwyczajach, od ­
czuciach, sposobach myślenia. Kra j jest 
zorganizowany w w y n i k u nieprzerwanej 
pracy przeszło tysiąca lat izolacj i na w y ­
spie i każdy przybysz musi odczuwać, że l Londynie 
znajduje się poza tą organizacją, że k a ż - ! 
dym swym krok iem, każdym s łowem p o d - j 
kreślą swą obcość, że każdy krok, każde j 
s łowo może się okazać gaffą. 

Dopełn ia miary ogrom gigantycznej me­
t ropol i i , k tóra zdaje się nie mieć granic. 
Setki , tysiące, dziesiątk i tysięcy ul ic, u l i ­
czek, zau łków, powiązanych bez żadnego 
planu podobnych do siebie, j ednakowych 
w kolorze, pozornie jednakowych w cha­
rakterze, za ludnionych przez jednakowych 
ludzi . Londyn jest zdecentra l izowany, skła 
da się w ł a ś c i w i e . / w ie lu miast, z k tó rych 
każde stanowi centrum dla siebie. 

N ik t nie buduje wysok ich domów, m i ­
lami ciągną się szeregi jedno lub d w u r o ­
dzinnych w i l l i , w mik roskop i jnych og ród ­
kach, n ieprawdopodobnych budow l i , ozdo­
b ionych dziesiątkami fantastycznych ko ­
minów, które nocą w świet le księżyca i la­
tarni przybiera ją dziwaczne kszta ł ty j a ­
kichś zaczarowanych domostw, czy ta jem­
niczych zamków, z k rym ina lnych powieś­
ci. Każdy zdaje się kryć jakąś tajemnice, 
każdy budzi reminiscencje wszys tk ich prze 
czytanych opowiadań o zagadkowych mor 
derstwach, k lubach samobójców lub zebra 
niach anarch is tów. 

Ipne- n i k t t ł o ł o r j e z d o m k ó w identycz­
nych kszta ł tem, choć nie są to w ie lk ie 
czynszowe kamienice, ale to, co u nas na-
z y w * się „ w i l l ą " . Jakby ktoś w y m y ś l i ł no ­
wą formę i chcąc sobie ją zapamiętać, po -

scy wiedzą, jaka to ul ica. Chcemy siąść do 
autobusu i włączyć się w tę potężną falę 
ruchu — nie możemy znaleźć przystanku. 
Wszyscy przecież wiedzą, w k tó rym m ie j ­
scu autobusy się zatrzymują. Chcemy iść 
na koncer t : właśnie g ra znajomy Back-
haus w W i g m o r e Ha l lu , jak głosi gazeta i 
afisze. Ale gdzie jest W i g m o r e Ha l l , w tym 

gdzie przy każdej u l icy podaje 

się nazwę dzielnicy, bo nawet poczta nie 
wie, gdzie to jest? 

Jak to? Nie wiesz, gdzie jest W i g m o r e 
Hal l? Po bilecie w i z y t o w y m poznajesz, z 
kim masz do czynienia, choć zawód jego 
nie jest podany. M ó w i ci to od razu jego 
adres — jak to, nie wiesz, k to w jak ie j 
części miasta mieszka? Co to jest Mayfa i r , 
Belgrav ia, Chelsea, Hampstead, Kens ing-
ton? Nawet na znaczkach pocz towych a n ­
gie lsk ich nie f iguru je nazwa k ra ju . Prze­
cież każdy w ie? 

Tak , rodaku kochany ! N iech ci się nie 
zdaje, że umiesz po angielsku, jeżel i cho­
dziłeś cztery lata na kursy. Nie dość znać 
s łowa i gramatykę. S łowa te są s łowami 
szy fm. Dopók i nie zdobędziesz szyfru do 
jego odczytania, będziesz chodzi ł po L o n ­
dynie jak duch, k tó rego istnienia n ik t na­
około nie dostrzega — duch, k tó ry nawet 
st iaszyć nie może. 

W . N. 

S* 
Lekarz Bounre t pozostawi ł swój auto­

mob i l naprzeciw swego mieszkania, 28, 
rue de St rasbourg w Courbevoie ( P a r y ż ) . 
W pewnej chw i l i doktór zauważy ł , że w 
jego aucie siedzi dwóch n ieznanych mu 
mężczyzn, k tó rzy chcą odjechać. Nie t r a ­
cąc sekundy czasu, lekarz wyskoczy ł z 
mieszkania na przec iw swego auta. Sp ło ­
szyło to z łodziei , k tó rzy zaczęli uciekać. 
P. Bou r t re t puści ł się za n imi w pośc ig i 
dogoni ł jednego z n ich, k tórego oddał w 
ręce w ładz . Okazał się n im 18-letni Euge­
niusz Faro in , b lacharz z zawodu, zam. w 
Garennes - Colombes. Natomias t „ w s p ó ł ­
p r a c o w n i k " jego zdołał zbiec lecz w k i l ka 
c h w i l później został aresztowany przez po 
l ic ję. Jest n im też 18- letni Andrze j Se i -
gneur, zam. w Bois - Colombes. 

50 samochodów. 
Przyznal i się oni do „wypożyczen ia " 

sobie aut na tzw. „ w e e k e n d " na wieś. 
Obl iczy l i oni 50 aut, k t ó r ym i przejechal i 
się „na spacer" . Nie przeczą, że w czasie 
„ p o t r z e b y " używa l i te auta dla użytku 
„osob is tego" . . . co daje wiele do myślenia. 

Istnieją podejrzenia, że są oni napastni 
kami studentki medycyny Jacąueline Ju-
ster, p rak tykan tk i w szpi talu miejskim w 
Neu i l l y pod Paryżem. Napaść ta miała 
miejsce w następujących okol icznościach. 
Po podjechaniu autem o godzinie 2-ej nzd 
ranem do p. Juster, wracającej ze szpi ta­
la, wys ied l i zeń dwa j osobnicy, z k tórych 
jeden uderzył w twarz młcdą studentkę a 
d rug i w y r w a ł je j torebkę ręczną, po czym 
obaj ws ied l i do „ i c h " wspaniałe j l imuzy­
ny i odjechal i . 

- o o o -
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Nagrody dla sairtaruiszeR szpitali parysKich 

Potworna właścicielka pensjonatu 
Niesamowi ta sprawa po tworne j zb ro ­

dni jest obecnie przedmiotem dochodzeń 
amerykańsk ich w ładz ś ledczych. W j e d ­
nym z hotel i w mieście Proyidence znale­
ziono przed k i lkoma dn iami zw łok i młodej 
a r tys tk i T r u d y Graney-

Szyja denatk i owin ię ta by ła z ie lonym 
j j e d w a b n y m sznurem. W torebce nieszczę­
ś l i w e j znaleziono kartkę następującej t reś­

ci- „ G d y b y mi s:ę p rzy t ra f i ło jakieś n ie­
szczęście, wiedzcie, że pad łam ofiarą M a -

l r y Teg is t i z . W i ę z i ona mego narzeczonego 
boksera Mice la i dała mi przedwczora j do 
zrozumienia, że sprzątnie mnie z d rog i , j e -

; śli jeszcze raz spróbuję spotkać się z M i -
ce lem" . 

M a r y Teg is t iz by ła właśc ic ie lką pens jo­
natu d la spor towców, będącego w łaśc iw ie 

l pewnego rodzaju kolonią karną d la bokse-
j r ó w . p i ł karzy czy zapaśników, k tó rzy z po 
j w o d u zbyt swobodnego t r ybu życia wysz l i 
j z fo rmy. K luby bądź też managerowie o d ­
dawa l i wówczas swych f a w o r y t ó w pan i 
Teg is t iz , w które j pensjonacie obow iązy ­
wa ł bardzo surowy regulamin. M a r y T e ­
gist iz, kob ie ta obdarzona n iezwyk łą si łą, 
dbała o t reningi swych f a w o r y t ó w i umia ­
ła w razie potrzeby zmusić ich do pos łu -

W Paryżu odby ła się uroczystość wręczenia nagród ze specjalnej f tmdacj i szeregu W e ń s twa. Przed czterema laty opin ia ame-
34 I I.I.L 1 • —• • ' ' sanitariuszkom szpitali paryskich, wyróż nłonym na specjalnym k o n k u r s i e . Na zdj*ę 

chi — moment uroczystego wręczania nagród 1 dyplomów pielęgniarkom szpital­
nym Paryża. 

rykańska dowiedzia ła się po raz p ierwszy 
o tej ko lon i i karnej d la bokserów i p i ł ka -

O Q 0 

rzy. Zaginęła wówczas w ś r ó d ta jemni ­
czych okol iczności pewna kob ie ta , k tóra 
nie zgadzała się na p o b y t swego męża bok 
sera w pensjonacie — i już wtedy pode j ­
rzewano M a r y Teg is t iz , że zamordowała 
nieszczęśl iwą. Z b rakn d o w o d ó w w i n y mu 
siano jednak umorzyć dochodzenia. 

Obecnie po znalezieniu zwłok T r u d y 
Kraney aresztowano boksera oraz w łaśc i ­
cielkę pensjonatu i poddano ich przesłu­
chaniu. A\:cel, k tó ry by ł napozór wst rząś­
nięty śmiercią narzeczonej, zeznał, że za­
mordowana chciała go nakłonić do porzu­
cenia sportu i objęcia sklepu jej ojca. 

Zdan iem Mice la , narzeczona jego po ­
pełn i ła samobó js two, pozorując zarazem 
mord , aby rzucić podejrzenia oa Mary Te­
gis t iz , k tórą uważa ła za swą rywalkę . W 
toku rewiz j i p rzeprowadzone j w domu M a ­
ry Teg is t iz znaleziono w p iwn i cy zwłek i 
d w u bokserów, k tó rzy jeszcze przed k i l ko ­
ma miesiącami zniknęl i bez ś ladu. Mary 
Teg is t iz p rzypar ta do muru , przyznała, że 
zamordowała obu t ych bokserów, gdyż 
chciel i z nią zerwać i opuścić je j pensjonat. 
T rudę Kraney zamordował natomiast M i -
cel , dz ia ła jąc z namowy Mary Teg is t iz , Jdó 
rą kochał do szaleństwa. Zbrodnicze j c a ­
rze kochanków grozi kara śmierci na k r r 
ślc e lek t rycznym. 

. ..' ,-w; • ' W*ł* ' 
Adam CiehalsKi 

H S I 1 A I 
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Przed narodowym 
ŁOTEWSY.M ŚWIĘTEM PIEŚA . 

— Dziękuję panu stokrotnie. Jeśli znowu chodzi o za­

bezpieczenie pana na dobre, to naj lepiej będzie, jeśl i pan 

z Francj i w ogóle wyjedzie. Funduszów na podróż i za­

bezpieczenie panu egzystencj i w innym kra ju dostarczę 

panu ja . Nadto dam mu adresy i pisma polecające do 

moich korespondentów w kra ju , do którego zechce się 

pan udać. Już oni tam okażą panu pomoc w takiej samej 

formie, j a kbym ja to sam zrobi ł . 

— Cały ten plan jest doskonały! — zachwyci ł się 

Lubeque. — Pytanie t y l ko : dokąd książę zamierzasz wy ­

jechać? 

— Najchętniej po jechałbym do Argentyny . W ieh i 

moich przyjació ł wy lądowa ło tam.po rewoluc j i bo lszewi ­

ckiej i dzisiaj dorob i l i się już znacznych for tun. Spró­

buję i ja tam zahaczyć się na resztę życia. 

— Czy książę nie masz żadnej rodz iny? 

— N ie , wszyscy polegl i w czerwonej satrapi i . 

— Zatem rzecz postanowiona. Kiedy książę zechcesz 

towarzyszyć nam do Bruksel i? 

— Proszę mną rozporządzać. Jeszcze dzisiaj podzię­

kuję za pracę panu Armandowi Levy ped byle b łahym 

pozorem i wyjeżdżam natychmiast do Be lg i i . 

— Zgoda, ja przyjadę dopiero chyba za dwa- t rzy 

dni i stanę w hotelu „ R o y a l " Zechce pan do mnie za'.c: •-

tonować. 

Wagar in skłoni ł g łowę na znak zgody. 

Czy posiadasz książę fundusze na tę podróż? 

Wagar in się uśmiechnął. 

— Nie zdążyłem jeszcze wydać tych stu tysięcy, k tó­

re ot rzymałem od braci w fartuszkach. 

Lubeque roześmiał się hałaśl iwie. 

r ' - k a t p ropagandowy I X Na ro ­
dowego Święta Pieśni Ło tew­
skiej , k tóre odbędzie się w Ry-
dze 13 i 19. V I . ' b r . pod protek­
toratem prezydenta Ł o t w y dr !<•'• 
r ° l a Ulmanisa. W roku bieżącym Święto Pieśni Ło tewsk ie j zbie­
gnie się z ureeryr' ' 'ami 20 
lccia i\':cr ' . ; o—>• •Mi! : ' 

Ł o t e w s k i e j . i 

„ B R A C I A " D Z J A Ł A J Ą . 

• Książę Wagar in tego dnia, jak to by ł obiecał księci.i 
• l en rykow i , nie mógł już by ł jednak widz ieć się z dy-

• ektorem Levy 'm , gdyż jegomość ten, zanlepckojo/n 

. . knowan iami " Wagar ina , jak nazywał znoszenie się swe­

go podwładnego z detektywem Rene Lubeque'em, pesta 

. iowi ł naradzić się ze spóln ikami spod znaku „ W i e l k i e g 

W s c h o d u " , k tóry w całej tej aferze był zaangażowany 

dość poważnie. Zanim jednak powiadomi ł telefoniczni-: 

wszystk ich zainteresowanych „ b r a c i " , p rzyzwał do sieuie 

Róźanykamienia, praktykanta inżynierskiego w swej fa­
bryce, zapytując o t łumacza Wagar ina . 

— Nie ma go w fabryce — pojechał gdzieś. 

— Co znaczy nie ma, co l — wyk rzykną ł monsieu. 
Armand. — Pan tu jesteś od tego, aby na wszystko mieć 
oczy otwarte i uszy czujne. Dlaczego nie zainteresowałeś 
się pan, dokąd ten cz łowiek poszedł? 

— Pan wybaczy , monsieur dyrektorze, ale by łem bar­
dzo zajęty w chw i l i , gdy Wagar in stąd się oddal i ł . Nie 
wiedziałem poza tym, że on to uczyni . Przecież godziny 
jego zajęć jeszcze się nie ukończyły. 

— D o czarta! T o jest źle, to jest kapi ta ln ie ź le ! P->.n 
musisz pojechać natychmiast za n im, wyśledzić go, d o ­
wiedzieć się, gdzie on jest, z k im przestaje, co p i je , 
o czym rozmawia. Te sprawy są p i ramidaln ie ważne, cy 
pan to pojmujesz? 

— Owszem, panie dyrektorze, po jmuję i zaraz ja !ę 
za Wagar inem. 

— Dowiedz się pan na rogatce, czy Waga r i n n'e 

wsiadał do samcchedu. Może port ier nasz go widz ia ł 

może panu udziel i jak ich in formacyj . Nu , jedź pan, je ;ź 

pan bez zw łok i . Każda chwi la droga. I nie wraca j mi b^z 

mądrej relacj i , jeś l i pan chcesz siedzieć w mojej fabryi-e 

dalej i pański ojciec chce otrzymać swó j w ie l k i udział 

w tej grze, jaką my tu p rowadz imy . 

— B ien, monsieur Levy ! 

K iedy Różanykamień wyszedł z gabinetu pana Ar ­
manda, ten padł ciężko na fotel i oddychał szybko i c i ę : 
ko, jak h ipopotam, potem sięgnął do telefonu i zaczai 
obdzwaniać wszystk ich „ b r a c i " fa r tuszkowych, zwołując 
ich do loży masońskiej p rzy placu Opery na bardzo w a -
żr:ą naradę. 

W dwie gedziny później monsieur Levy kazał sobie 

podać automobi l i pojechał na zgromadzenie „ b r a c i " . Za­

siał ich p rawie już wszystk ich w komplecie. By ł więc tu 

już A jzyk S tokowsk i , delegat z Po lsk i , by l i bracia He-

rattd, Cw ibus , Reinold, Goldenberg, Brodc jedow, dawn j 

oaron i magnat k rymsk i , wreszcie najważniejsza f ig-ua 

•ego zgromadzenia, lord Moidenhaen, obywate l angieKki 

Zaga iwszy zgromadzenie, monsieur Armand Le» j 

wyjaśni ł cel zebrania, mówiąc o niebezpieczeństwie, Ja­

łcie wyn iknąć m62t dla ich p lanów z „ods tęps twa" W a 

^r., ina. 

— T t n człowiek po prostu uciekł z mojej fabryk i , 

^'clzie przecież nie było mu wcale źle — mówi ł n*mic?:>ic 
?vy. — Ten cz łowiek n a j w j ; rżnie j knuje jakiś spinek, 

c.iociaź jeszcze nie wiem jak i . I ja sicv obawiam co ictt 

cz łowiek może narobić nam takiego b igosu, aż w piekle 
będzie śmierdzieć. Dlatego ja pozwo l i ł em sobie zwołać 
dzisiaj zaraz zebranie, przedstawić braciom całą sprawę 
i prosić o radę i postanowienia. 

— A na czym brat opiera swoje podejrzenia? — spy­
ta! lo rd Moldenhaen. 

— Od dłuższego czasu ustanowi łem kont ro lę nad 
kniaziem Wagar inem w czasie, gdy on opuszczał m ją 
fabrykę I udawał się do domu. I oto moi ludzie donieśl i 
mi , że kniaź od pewnego czasu p rzebywa w towarzys tw ie 
Renć Lubeque'a, detektywa b iura wyw iadowczego „Re ­
noma" . D rug i mó j agent doniósł m i , że w idz ia ł d w u l e ­
tnie, j ak Rene Lubeque wychodz i ł z pa łacyku k n i a z a f 
Czarnomorskiego. A w iadomo brac iom wszak, co m a d ł - l 
me Czarnomorska jest rodzoną córką księcia o r d y n a n 
Micha ła Roslana. T o wszystko, a także i moja ostatnia 
rozmowa z Wagar inem dzisiejszego ranka, doprowad<-.iły| 
innie do niezbitego wniosku, że ten cholera Wagar in my­
śli nam dać szczutka w nos. 

— Istotnie, w iadomości są pierwszorzędnej wag i — 

podchwyc i ł S tokowsk i . — 1 dlatego, m i l i bracia, musimy 

działać s 'anowczo i jak na j rych le j . Sprawa nasza na t l e ­

nie Polski k laruje t f f bardzo pomyśln ie. Książę o r d y i a ^ 

wyzd row ia ł prawie zupełnie, madame Suchystaw mieszi 

u niego w pałacu, zdążyła nawet, jak to bracia nakazali­

ście na poprzedniej naradzie, ochrzcić się i dzisiaj nie je< 

•o już Jenta, ale Jadwiga-Helena księżniczka W a g a r i n J 

Książę ma s i l n^ wo ię poślubienia naszej siostry i nie w-Ai 

uo dopuścić do tego, aby to miało się nie stać. T u nie 

chodzi o byle co, ale o w ie lomi l ionową fortunę, która na­

szemu zw iązkow i powinna zapewnić świerneść i ffióiitta 

"ozszerz^nia swojej pracy i swoich ider.lów w cor 

w iększym zakresie. , 

— O b a w y braci są słuszne! — zc"vłzi ł się Brou. ; e-
Jow — Dlatego należy dążyć w p ierwszym izędzie da 
tego aby tego Wagar ina utrzymać jednak orzy sob'eJ 
choćby zachodziła nawet potrzeba podwyższenia ••.oj 
w dwójnasób dotychczasowego zarobku, jak i o t r z v i i u j j 
u brata Levy 'ego. 

— Czy ja mam ?a to sam płacić? Ja i tak w y p t a . i I 
mu więcej , aniżeli inne fabryk i swoim t łumaczom! 
t\ k\ się monsieur Armand. 

— Of iary v\ tym wypadku są konieczne — popai 
B odojedowa Heraud — ale nie koniecznie pon^- ić • 
.misi monsieur Levy. D!r.'cgo proponuję, aby ia n I 
•wżka poszła ze wspólnej kasy naszego b r . wa. 

( d . v. n.> 
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Wygrana stawka. 
Na świecie jest teraz w y j ą t k o w o weso-

S! 

ło. W o j n a jedna się kończy druga się za 
czyna, rewoluc je, zamachy, procesy. L u ­
dzie wpada ją na najbardzie j n iesamowite 
pomys ły , byle ty lko zarobić t rochę p ien ię­
dzy. Opowiada ł mi np. pewien znajomy na 
stępującą h is tory jkę. 

N a ul icach Ber l ina ukazał się żebrak ze 
swastyką na ramieniu i tabl icą na piers iach 
Tab l ica mia ła nap is : od ż y d ó w da tków nie 
p rzy jmu ję ! Nac jona l is tyczny żebrak miał 
duże powodzenie . W pewnym momencie 

Dyrekc ja T r a m w a j ó w i A u t o b u s ó w r o z ] zb l iży ł się do żebraka jak iś żyd . Oto jest 
częla najpi ln ie jsze robo ty . Przystąp iono ;6 marek, weźcie je ode mnie. Zrozumcie 

« - ! — •»« K , ! - t y l ko : żeby uzbierać 5 marek musicie że­
brać k i l ka dn i , a ja dam w a m od razu tyle 

u n i M 
Kie Warszawy w kilku wierszach 

— J I — j — — J - - • - j —II 

n i p rzebudowy pęt l i przy zbiegu PI . Nie 
J lcglości i 6 S ierpnia oraz p rzebudowy 

w i / du to rowego przy P I . Na ru tow icza . J e -
I wcześnie odbywa się przebudowa sieci 
^ .powiet rznej , przesunięcie kab l i podziem 

* c »ch oraz naprężanie p r zewodów jezdnych 
lem zmniejszenia zw isów. Oprócz wymię 

ś ' pi tych robót p rowadz i się drobne napra-
8 t y to rów i b ruków w torach. Ogó łem przy 
t v ch robotach zat rudnionych jest 300 ro - 1 

P f Un ików sezonowych. 
* * * 

W związku z rozpoczęciem budowy lot 
C£ ska cywi lnego na Bie lanach oraz cent ra l ­
k i /ch warsz ta tów lo tn iczych w dzie ln icy tej 
m zpocznic się budowa najmnie jszych i naj 
c l ńszych mieszkań, które będą przeznaezo-
b • dla p racown ików lotn iska i robo tn i ków 
ni a r sz ta to^ych . 
pi • • • 
fe Na posiedzeniu komis j i cennikowej 
m łożywczo-ko lon ia lne j p rzy Stow. K u p -

i w Polsk ich, ustalono nowy cennik t owa -
»w mączno-ko lon ia lnych, k tóry obniża od 
bm. ceny: rodzynek „ su ł t anek " tureckich 

gat. z 2 zł 90 gr do 2 zł 80 gr, m igda łów 
b a r i " z 10 zł do 9 zł 50 gr i o lb rzymich 
rzebieranych z 11 zł do 10 zł 50 gr, kaszy 
rakowskie j maczku 000 z 60 do 58 gr, 
300 z 64 do 62 gr, grochu polnego z 36 
o 35 g r ; podwyższa natomiast ceny f i g 
iankowych z 1 zł 60 gr do 1 zł 70 gr, r y -
x , ,Patna" luksusowego zagranicznego z 
zł 30 gr do 1 zł 35 gr i maku niebieskie-

r> wyborowego z 1 zł 50 gr do 1 zł 60 gr 
szystko za kg w sprzedaży detal icznej. 
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p ien iędzy ! 

— Pan mnie idzie uczyć żebrać? Już 
my żydz i znamy się na interesie! 

Z kawa łami to tak zwyk le b y w a , że nie 
są one autentyczne, ale to nic nie szkodzi . 
K a w a ł to ty l ko w y k w i t ludzkiej pomys ło ­
wości i d o w c i p u . T y l k o , że nie zawsze ge­
nia lny pomysł można zreal izować. N p . w p a 
dłem n iedawno na świetny pomysł nazwy 
rek lamowanych „ ś r o d k ó w och ronnych" . 
Na kopertach należy umieścić następujący 
napis: „Prędzej ci serce p ę k n i e ! " 

P rawa autorskie zastrzeżone! T o tak na 
wszelk i wypadek . Może ktoś zechce sko­
rzystać, a j a będę st ratny. Ludz ie przecież 
niechętnie tracą. Każdy w o l i coś zyskać. 
W p r a \ Izie znam wypadek k iedy gość 
chciał zyskać 3000 z ło tych a zyskał 8 mie 
siące więz ien ia , ale to także zysk. Zresztą 
zyski b y w a j ą różne zwyk łe i utajone. Gdy 
np. zamiast kaw io ru na k tó ry mam ochotę, 
kupię sobie zwyk łego śledzia, to różnica w 
cenie jest d la mnie zyskiem u ta jonym. 

Jak ob l iczy łem, posiadam już k i lka m i ­

l ionów utajonego zysku : nie kupi łem sobie 
auta i jeżdżę t r amwa jam i , na ur lop zamiast 
na Riv ierę pojadę na w ieś ; nie założyłem 
sobie haremu ani nowej kaw ia rn i i t. d . 

S w o j ą drogą takie przyznanie się do k i l 
ku m i l i onów utajonego zysku, jest d o w o 
dem wie lk ie j odwag i z mojej s t rony, bo 
wiem urz.ąd ska rbowy może mi nałożyć p o ­
datek od utajonego dochodu. 

P R O W O K A C J A . 
A l b i n Sobota z racj i swego nazwiska ma 

wiele n ieprzy jemności . Poznał się np. we 
wtorek z jakąś mi łą dz iewoją i przedsta­
w ia się j e j : 

— Sobota ! 
— Co pan opowiada , w to rek nie sobo­

t a ! 
— Ależ proszę pan i , to ja jestem Sobota 

— N o wie pan, słyszałam już o „ cz łow ie 
ku , k tó ry by ł c z w a r t k i e m " ale to by ł a sztu 
ka i gra l i ją w teatrze. 

Toteż Sobota z racji swego nazwiska 
miał anse do soboty. W soboty n igdy nie 
pi ł , w soboty zachowywa ł się roztropnie. 
A l e jak t y l ko mi ja ła sobota z wie lk ie j r a ­
dości że już niedziela zaczynał szaleć. 

Okazało się jednak, że i niedziela także 
nie przynios ła szczęścia A l b i n k o w i . K i e d y , 
bow iem szedł w niedzielę ul icą Nap ió rkow 
skiego, znajomy idący po drugie j stronie 
zawo ła ł : 

— T e Sobota, coś tak i sk rzyw iony jak 
piątek na niedzielę? 

T o tak zdenerwowało A l b l n k a , że p o l i ­
czył p rzy jac ie lowi w s z y s t k k dni tygodnia 
na zębach. 

Sąd Grodzk i wz iąwszy pod uwagę s łu ­
szne zdenerwowanie A l b i n a Soboty skazał 
go ty l ko na 8 dn i aresztu. 

Jerzy krrecld. 

„Zdo ny akwizytor ogłoszeń owy 
naciągnął wiele wydawnictw 

i 
PO U C I Ą Ż L I W Y C H W Y C Z Y N A C H 

S P O R T O W Y C H 

ługotjTcalych podróżach samochodem na otwar 
ym powietrzu, na plaży, w górach, w słońcu 
gnietru, po zmartwieniach i wyczerpaniu, mu­

lmy zawsze sprostać obowiązkom towarzyskim 
by się szyMco orzeźwić i zmobilizować wszy-

tltie siły żywotne należy zastosować niezawod-
y środek — jest nim. przepłukanie ust O D O 
| \1 ATLFTŁ * • 

Z Bydgoszczy donoszą: 
Przed 12-tu la ty w Wydz ia le H ig i eny 

Zw ie rzą t bydgosk iego Ins ty tu tu N a u k o w e ­
go w y k r y t o poważne niedokładności w księ 
gach. Padły podejrzenia na asystenta tego 
wydz ia łu , że przywłaszczy ł sobie pieniądze 
przeznaczone na zakup mięsa i k r w i zw ie ­
rzęcej. Zmien ić miał on k w i t y rzeźnika miej 
scowego W ł a d y s ł a w a Semraua i w sumie 
w ten sposób rzekomo zdefraudował 1300 
zł. W dniu 12 marca 1928 roku , a więc 
przed 10-ciu laty ukończono dochodzenia 

/ E M . — O D O L orzeźwia i daje świeży oddech. I i w stan oskarżenia pos tawiono asystenta, 

. K o r z e ń F l o r i a n a " 
~ DOSKONAŁA RilCEOTA* BOBW 

miała się w zupełności u lotn ić z ciała He le 
ny Jag ie ł ło choroba. Tymczasem jednak, 
jak po odejściu Anas taz j i D m y t r o w zauwa 
ży ła chora kobieta, u lo tn i ła się z je j m ie ­
szkania droga chusta. N ie fo r tunna lekarka 
została aresztowana, a sąd skazał ją na ka ­
rę bezwzględnego aresztu przez jeden mie­
siąc. 

Oskarżonego lieziii pi 10 lalatt. 
Ciekawa sprawa asystenta weterynarii. 

Z Przemyśla donoszą: 
Nie jaka Anastaz ja D m y t r o w z R y k o w a , 

iow. Z łoczów, p rzyby ła do N a k ł a w pow. 
rzemysk im, gdzie odwiedz i ła wieśniaczkę 

le lenę Jag ie ł ło . Dow iedz iawszy się, że H e 
cna Jag ie ł ło jest chora, zapisała je j A n a -
tazja D m y t r o w receptę nast.ł t reśc i : „ w y -
>ić odwar korzenia F lo r iana i połknąć ka-
nień mac iczny" . Po zażyciu tych lekarstw 

dr. Anton iego Turzynę-Prusa D o sprawy 
sądowej nie doszło jednak, gdyż oskarżony 
wyjechał zagranicę i p rzebywa ł w S z w a j ­
car i i . Rozesłano za nim l is ty gończe i nakaz 
aresztowania. 

Zdawa ło się, że nie dosięgnie go już rę 
ka sp raw ied l iwośc i . Jednak obecnie po dzie 
sięciu la tach, p rokura tura bydgoska dow ie 
dzia ła się ze zdumieniem, że dr. A n t o n i T u -
tzyna-Prus mieszka w Warszaw ie i ma pra 
k t ykę p rzy u l . Weyhe r t a 38 , m.4, a nadto 
jest właśc ic ie lem fabryk i kosmetycznej na 
ś ląsku. 

W związku ze znalezieniem się oskar­
żonego, dochodzenia wznow iono i jeśl i po ­
dejrzenia przec iw dr. Tu rzyn ie po tw ie rdzą 
się, wk ró tce odbędzie się ten c iekawy p ro ­
ces przed bydgosk im Sądem O k r ę g o w y m . 

W A R S Z A W A 9. 4 . — Z a w o d o w y a k w i 
zytor Ma r i an B o r k o w s k i , cieszył się op in ią 
zdolnego, ru tynowanego i us tosunkowane­
go agenta ogłoszeniowego. — Toteż sze­
reg w y d a w n i c t , zwłaszcza pe r i odyków, u -
biegało się o współpracę wyda jnego a k w i ­
zytora. 

B o r k o w s k i zasi lał w y d a w n i c t w a p o w a ­
żnymi inseratami , za co pobierał wysok ie 
prowiz je . D o akw izy to rsk i ch zdolności a-
genta odnoszono się z tak w ie l k im zaufa­
niem, że wyp łacano mu niejednkrotnie całą 
p rowiz ję z góry , po ot rzymaniu o d p o w i e d ­
niej deklaracj i zainteresowanej f i rmy . Przez 
jak iś czas wszystiko odbywa ło się w na j ­
lepszym porządku. W y d a w n i c t w a o t rzy ­
m y w a ł y liczne ogłoszenia, za k t Ó T e k l ienci 
p łac i l i w terminie należność. 

Dzia ła lność us tosunkowanego a k w i z y ­

tora wzmog ła się znacznie w ubieg łym mie 
siącu. B o r k o w s k i znosi ł w y d a w n i c t w o m 
znaczne i lości dek laracy j og łoszen iowych 
na jpoważnie jszych f i rm , zgarniając w y s o ­
kie p row iz je , chętnie mu zresztą wyp łaca te 
Gdy jednak nadeszły te rminy płatności 
ogłoszeń, administ rac je w y d a w n i c t w do ­
wiedz ia ły się że kl ienci bądź zapłaci l i już 
akw i zy to row i należność, bądź wcale nie za 
mawia l i ogłoszeń. 

Jak się okazało B o r k o w s k i s ła łszował 
k i lkadzies iąt dek laracy j , za które pobra ł z 
góry p row iz je , za inkasował również należ­
ności za p rawdz iwe ogłoszenia, z k tó rych 
też o t rzymyał z góry swó j procent, a zebra 
wszy w ten sposób ki lkanaście tysięcy zło 
tych , zbiegł w n iew iadomym k ierunku. W ł . i 
dze śledcze zarządzi ły energiczny pośc ig 
za oszustem. 

o q o 

Umyślna katastrofa samochodowa 
Metody konkurencyjne właścicieli autobusów 

PSZCZÓŁKA 

$^©WHE iKĄJĄRZfi 

' D R L A M A R E . 

Parasol. 
t— N i e , proszę pana, za w ie l k i deszcz 

. la, żehy teraz wyjść na ul icę. Posiedż-
hy jeszcze trochę w kaw ia rn i . M a m n i -
tym n ieprzezwyciężony wst rę t do para ­

soli i n i g d y ich nie noszę. Skąd m i się to 
zięio? N i g d y n ikomu o tym nie mów>ę, 

de pan w y j ą t k o w o mi się podoba, wiec 
: robię wy ją tek ! 

Zresztą kręci mi się trochę w g łow ie 
l o tych paru kiel iszkach i czuję ochotę 
ł o zwierzeń. Zatem niech pan słucha. 

By ło to przed k i l ku la ty . By łam p ra ­
n i e dzieckiem jeszcze: kończy łam siedem 
tasty rok. Dziś mam dwudz ies ty t r z v i i 
pyydaje się sobie stara. 

Dużo już różnych rzeczy rob i łam w źy 
ciu. Z początku p racowałam w w y t w ó i t i i 
pac io rków, po tem w fabryce obuw ia me­
chanicznego. Później p róbowa łam tańczyć. 

I może w s z y i t k o by łoby inaczej, może 
m ia łabym dziś męża, dz iec i , w łasny domek 
pod miastem. H o d o w a ł a b y m k ró l i k i i kury 
i p iek łabym schab i ciasto na niedzie ; c 
Ale cóż! W idać sądzone m i była ta psia 
:!roga, którą posz łam. T y l k o , że jak sob ; e 
przypomnę, iż p ie rwszy krok na niej po ­
s tawi łam przez parasol , tak, proszę pana. 
nie inaczej, to m o g ł a b y m wyć z rozpa­
czy! . . . ' 

Ponieważ by łam tancerką nieszczegól­
ną, wz ię łam się do pozowan ia d l a ma la ­
ł y « 

Niech pan nie myś l i , że to lekk i ch le l i , 
i że się zdrowia przy nim nie traci . Stać 
trzeba na nogach ca łymi godz inami , w 
dodatku łamańce ze sobą w y p r a w i a ć , w y ­
kręcać sobie ręce i nog i . 

Dosta łam się do staruszka, członka I ' i-
s ty tu tu , pana Ec reman fa . Poczciwości by ł , 
mówię panu, a lat miał ze siedemdziesiąt, 
ż y j ę do dziś dnia i jeszcze maluje. Pewno 
słyszał pan o n im? 

B y ł zawsze nadzwyczaj ze mną g rzec i 
ny i n igdy sobie nie pozwo l i ł na na jmn ie j ­
szy nawet żarc ik. 

Mieszkał w eleganckiej dz ie ln icy, n ie­
daleko p lacu Pigal le . Za jmowa ł całą w i l lę 
dla siebie. W oknach zamiast szyb p o w -
stawia ł ko lo rowe w i t raże . A czysto b y ł o ! 
Aż się b łyszcza ło ! Posadzki i meble p o ł y ­
sk iwa ły , jak lustra. 

Lecz ze wszystk iego najpiękniejszy był 
for tepian. Nie żadne p ian ino ani jakaś ta n 
mechaniczna pianola, a p r a w d z i w y , na 
trzech nogach, for tepian do gran ia ! N a k r y ­
ty by ł ciężką mater ią, utkaną ze złotych 
nic i . 

S łowem, bogac two wyz iera ło z każde­
go kąta. 

Zapomnia łam powiedzieć, że pan Ecre-
mant ma lowa ł por t re ty i obrazy re l ig i jne. 
T rzeba by ło widz ieć, z j a k i m staraniem 
brał się do pracy, jak wykańcza ł każdy n\] 
mniejszy szczegół. Toteż przyjemność b y ­
ła patrzeć na jego p łótna. Nie to , co u -c 
rażniejszych pacykarzy, u których nie m i 
nic do og lądan ia : t rzy jab łka , kawałek g i ­
tary i ty tu ł gazety, a lbo k ra jobrazy , że­

byś 
wał . 

przys iąg ł , iż pies ogonem je malo -

Ecremat to co innego. Zaraz by ło w i ­
dać, że się uczył , że się zna na swoje j r o ­
bocie. A naj lepszy d o w ó d to, że różne bo ­
gate paniusie s ta lowały u niego por t re 'y 
i p łac i ły bez ta rgowan ia po dziesięć tys ię­
cy f ranków od sz tuk i ! W y s t a w i a ł je po ­
tem w Salonie na Polach E l ize jsk ich . 

Nie by ły te por t re ty podobne, ma się 
rozumieć. T rzeba by ło twarze upiększać. 
Z rob i ł g łowę , a do reszty to ja mu pozo­
wa łam. Potem dorabia ł suknię. 

Zos taw ia ł y mu swoje toalety i biżuter ię 
nawet, bo wiadomo by ło , że meżna mu 
z a u f a j . ' J a k ład łam wszystko na siebie i 
czułam się dumna jak k ró lowa , że choć na 
chwi lę tak wspania le w y g l ą d a m . 

B y ł y to stroje z na jw iększych parysk ich 
magazynów, zwyk le d la mnie o wie le za 
obszerne. K iedy je zde jmowałam i z p o ­
wro tem k ład łam l ichą własną sukienczy.ię, 
ledwo się mogłam od płaczu powst rzymać 
Pocieszałam się t y l ko , że zgrabniejsza b y ­
łam i ładniejsza, pomimo nędznego p rzy ­
odz iewku od tych wymasowanych i w y -
t ynkowanych starych bab. 

Staruszkowi trzeba by ło jednego dnia 
na naszkicowanie i podmalowan ie g ł o w y 
z uczesaniem, pięciu dni na zrobienie ca­
łej osoby i sukni . Niektóre chc ia ły mieć 
por t re t w sobolach i gronosta jach. Tigo 
to nie lub i łam, bo pot c iurk iem się ze mnie 
lat przy pozowan iu . Staruszek lub i ł c iep '0 
i nawet w najgorsze mrozy możnaby by ło 
siedzieć u niego nago, tak kazał dobrze 

Z Zaw ie rc ia donoszą : 
Pod Górą W ł o d o w s k ą w p o w . zawier 

c iańskim nastąpi ło zderzenie autobusów da 
lekob ieżnych. Skutk iem zderzenia samocho 
dy zostały rozbi te, a l iczni pasażerowie od 
nieśl i szereg bolesnych ran. K i l k u musiano 
oddać pod opiekę lekarza. 

W czasie dochodzenia wstępnego w y ­
szły na j a w p rawdz iwe rewelacje. Okazało 
się b o w i e m , że zderzenie by ło umyślne i 
spowodowane wzg lędami konkurency jnymi 
Józef L a t o ń , zamieszkały w Będzin ie przy 
ul. Okrzei 29, właścic ie l jednego z rozb i ­
tych autobusów zeznał, że szofer k o n k u ­
rencyjnego autobusu z rozmysłem najechał 
na jego wóz, chcąc pozbyć się w ten spo­
sób uc iąż l iwego konkurenta . 

BABIO-KĄCIK* 
S O B O T A , 0 K W I E T N I A . WARSZAWA 1 ( R a s z y n ) 

1 Inne Rozgłośnie Polskie. 
16.30 Wiadomości gospodarcza 
15.46 Słuchowisko dla dzieci pt. „Bain „ aledmlu 

krukach" 
16.15 Koncert rozrywkowy — • Katewle 
16.50 Pogadanka aktualna 
17.00 Higiena w dawnych czasach — pogadanka 
17.15 Rcrital fortepianowy 
17.50 Nasz program 
18.00 Wiadomości aportowe 
18.10 Pogadanka społecm* 
III.3u Program na lutro 
18.15 Muzyka a płyt 
18.35 Audycja dla wał 
19.00 Audycja dla Po laków za granica 
19.50 Pogadanka aktualna 
20.00 „f iołek z Mouliiiarlru" — operetka w 3-rli 

aktach Emcryka Kalmina 
w przerwie: 

20.45 Dziennik wiectorny 
20.55 Pogadanka aktualna 
22.00 „Prośby i rozkazy" — skecz Urpina 
22.15 Koncert orkiettry Marynarki Wojennej — • 

Cdyni (przez Toruń) 
22.50 Ostatnie wiadomości dziennika wieczornego, 

przegląd prały i komunikat meteorologiczny 
23.00—1.00 Programy lokalne 

ŁÓDŹ, /alk Ranyn, oraz: 
15.00 O wszystkim po troszku 
15.10 Tanga w wykonaniu chóru Dana — płyty 
15.27 Łódzkie wladomoici giełdowe 
18.10 Wiadomoici aportowe lokalna 
18.15 Pogadanka pt. „Chałupnik jako nakładca" 
18.25 Lekkie utwory organowe — płyty 
18.45 Rozmowę a radiosłuchaczami przeprowadzi 

dyr. B. Pawłowioa 
18.55 Odczytanie programu 
23.00 Muzyka taneczna i piosenki — płyty 
23.30—0.30 Konrert życzeń 

Jeżel i oskarżenie to okaże się p r a w d z i ­
we , zbrodniczy szofer, k tó ry dla ce lów oso 
b is tych nie waha ł się narazić zd row ia pa­
sażerów, zostanie przyk ładn ie ukarany. 

B y ł a b y to naprawdę dz ika, w y r a f l n o w a 
na zemsta, k tóre j o f iarą padło k i l ku zupeł ­
nie n iew innych ludz i . Po l i c ja Zawie rc ia i 
Będzina p rowadz i w tej sprawie dochodzę 
nie. 

N I E D Z I E L A , 1 0 K W I E T N I A . 

W a r s z a w a I ( R a s z y n ) 

I łnne Rozgłośn ie Po lsk ie . 

8.00 Sygnał czaiu i pleaA „Bogurodzica* 
8.05 Dziennik poranny 
8 15 Audycja dla wsi 
9.00 Transmisja nabożeństwa z koidoła iw. Krzy­

ża w Warszawie 
10.30 Muzyka t płyt 
11.30 Tranzmltja ze Szkoły Pracy Społecznej w Clo-

szynie 
11.57 Sygnał czaiu i hejnał a Krakowa 
12.03 Poranek tymfoniczny — a Katowic 
13.00 Przegląd kulturalny 
13.10 „Peregrynarja do Ziemi Świętej" — i Pozna­

nia 
13.30 Muayka obiadowa — ae Lwowa 
14.45 Audycja dla wil 
15.45 Wizyttklego po trorłiu — audycja dla 'Izlrel 
10.05 Utwory Maurycego Moizkowiklego (dwa foi> 

lepiony, dwoje skrzypiec i śpiew) 
16.45 „Amer — ponury cień Suhary" — opowlcSć 

mówiona 
17.00 „ N . d l a b a U k t r h morzach" — audycja słowno* 

muzycznu 
17.50 Chwila Biura Studiów 
18.00 Audycja muzyki religijnej (transmisja a ko* 

iciola ewangellrko - augibursklego) 
19.00 Kompozycju słuchowiskowa z tekttów kolęd** 

Piotra Skargi pt. ,.Pokłon za zwycięstwo" — 
a Krakowa m K w t 

1'>.H0 A u r operetkowe w wykonaniu poNkbh śpie. 
^̂ VBTÓV^̂ -J>F£Ĵ  

20.35 Program na julro 
20.40 Przegląd polityczny 
20.50 Dziennik wieczorny 
21.00 W i 11)., II ,,,'. i zportowe ze w>z>»tk eh rorał >inl 
21.15 Opowieść o Beetliovenie (audycja ostatnia) 
22.50 Ostatnie wladomoici dziennika wieczornego, 

komunikat meteorologiczny 
24.00—1.00 Programy lokalne 

Łódź , jak Raszyn , ora?. 
8.30 Muzyka poranna — płyty 
8.55 Odczytanie programu 

10.30 Muzyka a płyt — z Warisawy 
13.00 Felieton pt. „Londyn — miasto komfortu" 
15.4S Audycja dla dzieci 
19.30 „Dbujmy o zdrowie przy pracy fizycznej" — 

pogadanka. 
19.45 Łódzki kwartet Sehrummla 
20.35 Wiadomości sportowe lokalne 
23.00—23.30 Muzyka salonowa — płylł 

pal ić . 
Potem mia łam dzień odpoczynku. Nie 

by łam potrzebna, bo chodzi ło o „nadan ie 
w y r a z u " . 

Pieniądze dos tawa łam miesięcznie, w ięc 
się o st racony czas nie pot rzebowałam 
turbować. Chodz i łam sobie po Paryżu i o-
glądałam sklepy. Nie ma na świecie nic 
przy jemnie jszego! 

Raz, pan Ecremant dostał zamówienie 
do ka tedry w jak imś p row inc jona lnym 
mieście, nie pamiętam w jak im . Mus ia ł Zr > 
bić p rawdz iwe j w ie lkośc i świę tą , rzuconą 
na pożarcie l w o m . W t e d y mój „ w y r a z " o -
kazał się odpowiedn i . By łam podobno na­
wet „ w y m a r z o n ą " modelką do tego obra ­
zu. Namęczy łam się, bo namęczy łam! M u ­
siałam klęczeć z ramionami , wzn ies ionymi 
do góry , i udawać, że się boję okropnie 
i modlę o wybaw ien ie . 

Ale chętnie to rob i łam, bo bardzo l u ­
b i łam mego starego. 

Przed wys ian iem, obraz poszedł na 
wys tawę . T ł u m y chodzi ły go zobaczyć! 
Pisal i o n im w gazetach, s łowem, n ig ' :y 
pan Ecremant nie doznał dotąd takiego po 
wodzenia. Radował się tak, że aż p rom ie ­
niał. 

G d y przysz łam do niego po . .wernisa-
ż u " , j ak to on i mówią , poca łował mnie w 
głowę i powiedz ia ł : 

— Należy ci się. moje dziecko, j ak : ś 
prezent ode mnie. Powiedz, z czego m i a ­
łabyś największą uciechę? 

Kazał podać auto, i po jechal iśmy do 
Galery j Lafayet te. Siedzia łam, jak jaka pa 

n i , obok niego na dużym siedzeniu, a nie 
przy szoferze. 

— W y b i e r a j , co d się ty lko p o d o b a — 
mówi ł . 

Kup i łam sześć koszul , tuzin chustek, 
mały neseser do „man icure*y" . Nabra łam 
tego za 200 f ranków co na jmn ie j ! I p rzy 
wszys tk ich rzuci łam mu się na szyję. 

Przy wy jśc iu nieszczęście chcia ło, że 
zatrzymałam się w dziale paraso l i . 

— Och , j ak i ten p iękny ! — w y k r z y k ­
nęłam na w idok śl icznego granatowego pa 
rasol ika z kryszta łową rączką. 

Pan Ecremant natychmiast , ma się r o ­
zumieć, mi go of ia rował . W życiu z i i n 
czego się n igdy , tak nic radowa łam! Ach . 
gdybym by ła przeczuła! . . . . 

Nazajut rz pozowa łam jednemu Ang l i ko 
w i . Zawsze by ł sz t ywny i mi lczący, ale 
płaci ł , jak się należy. 

Słońce świec i ło . Przysz łam w n o w y m 
kapeluszu ale z parasolem, bo nie mogłam. 
się rozstać z moim skarbem. 

I nie w iem, co tego ba łwana tego dn:a 
nawiedz i ło . Porwa ł mnie na ręce i z ca­
łych sił zaczął całować. 

Bron i łam się jak mog łam, by łabym mu 
oczy w y d r a p a ł a ! Z łapa łam parasol i zam.e 
rzy lam się na oślep, ale spoj rzawszy na ' o 
cuda, opuści łam rękę: 

— Szkoda go ! — pomyś la łam. 
I w idz i pan, z powodu parasola, p o ­

śl izgnęła mi się wówczas noga. 
Chyba się pan już nie d z i w i , że tak i 

wst rę t żywię do deszczochronów! 
T l . K w , 
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123188 124915 129695 130646 
133443 133986 136069 137195 
141401 143347 145253 
150925 152147 153266 
158399 159683 

S T A W K I 
Po zt. 62,50 z Hterq s zł. 12S 

135 246s 65 77 308 599 629 30s 31 56s 702 
946. 1093 159 405 17 38 90s 608 729 44 54s 
829 986 2026 204 40 54s 350 439 94s 537 685 700 
970s 3023 129 244 378 87s 578 979s 4040s 72 
236 63 455 625s 56s 752 938s 5016 90s 299 319 
453* 708 16s 882 939 6172 238 454 68s 614 786 
889$ 7009s 81 113S 76 96s 22 ls 26 31 Os 22 41 
42 75 475s 500 49 74 81 806 32s 8170s 226 .14 i 
542 88 647 806 9078 83s 123 289 5IOs 608s 710 81 
835s 37 77s 907 

10019 44 121 215 31 70s 92 649s 67 710* 74s 
36 841 977S U023l 110 335 38s 58 500 655s Sfl 
735 12135 271 477 78s 508 62 625 I3 l93s 1566 

150128 
154138 

116156 
119883 
132371 
140303 
151986 
157665 

79 703 57 59 78s -14064* 64224 339s 421 553 615 
M l 795 829 39 49* 73 926s 15043 66s 130s 845* 
660s 77 780 9 879s 903 36 45 75 16021 63 41? 
519 727* 44 5ls 60 975* 17003s 88 278 434 ST 
850s 929 18189 256s 331 87 756 RIO 940 98 73s 
19117 29* 99 245* 350* 64 680* 714 19s 36* 54 
808* 900 32s 

20001 42 58s 198* 296s 314 80* 720* 30* 4Jj 
88 878 981 21004 98* 123 210 328* 50 69s 4$S 
533 856* 22091 108* 3 25 53 64 88 256 58 360 4!0 
77 522 77* 84 66* 968 23053 192 502 22* 677 778* 
24020s 77s 242s 84 368 88 447 601 50 75* 85 750 
32* 25048 132 354 9L)s 446* 864* 26022* 86* 96 
97 202 351s 408 10* 82 528 85 10 704 49 808 3 P 
58 901* 51s 27081 298s 3554* 429 65* 6 599 65:'. 
99 710* 842* 75* 945* 28000 79* 129 93 288* 
625 60 75* 81 758 845* 99 039 29125 252* 95 118 
52 511 97* 694 760 84* 921 

301lOs 78s 93 94* 289 354 61 572 635 64* 762 
811* 67* 31002 "240* 389 434* 503 631 40* 47:; 
836* 942* 69s 32496* 513 725 35 69 80 817* 25 
33105 60 90* 217 7 1 * 497* 34078 367 427 48 577 
707* 852 89* 98 957 M244 492 BlO 772* 807 36153 

938s 645 84 721 821 77 909 18s 27s 33s 89 37152 
449s 72s 736 736 57 76 M i s 39 956s 38092 3 125 
703 79 859 920 39408 49s 60 674 956 848 51 905 ió 

40023 26s 361 456 790s 41075 259 4l2s 612 947 
42355S 448 581 890s 941 78 43127 383s 508 14 33 
927s 44094 230 314 92 417 59 546s 680 708 4-i 
53 919s 66s 99 5328 406 500 91 691 767 77 46125 
238s 318 633 736s 863 86s 964s 47003 18s l25s 
73s 5 353 473 790 93 870 89 953 48108 52 216 4 
308 61 48ls 692 95 733s 81s 803 05 41s 998s 19 
49183 22s 5ls 69 445 587 5 9695 827 40s 41 965 71 

50608 25 762 51030 158 69 245s 75 440s S> 
512 34 46s 785 816 68 920 52212s 43s 70 710 53 
53028* 86 217 99s 336s 62 492 506 557 617 79* 
714s 31 853 903 36s 558* 640l6s l i l a 40 563 869 
978 55013 230s 85s 385s 91s 440s 75 86s 582 9 84 
604 713 886 91 911 56041 357 69 77 418 799 57 
57100S 81 90 276 325 790 800s lOs 30 58023 120 
38 298 304 491 611* 744 994 5999 135 251 427* 

60009 53s 54s 76 136 52s 21.3 97 366 68s 556 
715 832s 7 79 87s 905 18 45s 75 £3 61189 61-!s 
753 806s 32 999 62031 129s 93 231 37 335s 631 
37s 854s 909 36s 63117s 97 266 81 307 55 410 20 
512 842 68s 85s 9 U s 61 64012 57 380 96 533 916 
650Ś1 178s 403s 523s 633 962 78 66163 66s 320 
522 43 59s 19 42 54s 90 963s 87 67146 79 372* 
90 454 519 79s 821 55* 68005 16 19 114s 230s 536 
87 681 797s 801 48 51 921s 61 80 69033 50 36ls 
456 849s 903s 37s 78 99* 

70020 31 193 400s 61s 97 517s 25 68s 652 736 
66S 813s 945s 71332 417 84ls 927 72019 49s 226 
39 88 379 533 646 858 961 73231 301s 4l4s 65 547 
73ls 845s 948s 74387 447 758 815 946 75068 232 
343 401 514 765 95s 801 88s 8 978 76009 29 102 
245 353.* 407 71 587 601 61 s 736 862s 76 81 s 952 
77029 53 67 80 462s 576 784 866 932 42 59* 78174 
407 52ls 5 675 782 89 851s 91 962 72 79062s 95 
123 25s 30 77s 88 276 83s 88s 364 586 668s 82 s65 
99 971 

80062 H 6 s 230 478s 87ls 997 81007 26 42s 51 
130 37 92s 380* 433* 90 648s 6 762 81 917.* 99* 
82027s 31 220 434s 69* 73 700s 803 06 37s 901 
83057s 537s 60 647s 733 842 915 94 95 84184 207 
17 59 426 80 94 616s 852s 58 943 82s 85039 220 
33 65 387 19 3 404 77* 782 93 810 73 86086 103* 
92* 92* 207 15 76* 309 404 522 64s 788* 967 71 
87045s 127 29 368 507 633s 740.* 869 929 880-<5s 
77 354 444 88 654s 714 88s 89 851 927 98 89027 
516s 701 874 96 914 70 88s 

90l56s 78 94 238 408 558 77S 904 91035 313 
476 740* 92001* 278* 325 55 97 447 501s 52s 
758s 805 946* 93142* 478 91 562.* 602 39 95 736 
942 94050 76 155 562 690 95128 41 238s 740* 
894* 96070* 73 2 U s 56 452s 573s 653 778 87(U 
87* 97001 28 79* 85* 9 88S 185 566s 765 931* 
98076 193* 286* 365* 445s 51 530 61ls 816s 65 
68* 71S 99059 61 128 58 423 5S9s 613* 732 891 
95 ls. 

1000.36 150 52 283* 300* 352 61 554s 605 39* 
794.895 995s 97* 101029 52 65 93 143 252 79* 
348 410 73 724 66 890s 919 26s 86 11)2022 34 
197 201 16s 396s 600 02.* 42 777 84 103012 23 
5S0 145s 235s 65s 313 507 l!623s 415 5IS* 
701 183s 906 105072 492* 83 575 717 50 847 
912 106603 42s 78 350 98 548 512s 690 710 847 
912 106003 42* 78 350 98 458 512s 690 710* 107 
107073* 789 108127 245s 72* 576* 678s 783 836 
978 109044 121 33* 70* 347 67 462 7 80s 555 7<>0 

110284 329 72* 473 U 067 82 283 563 82 93 787 
112049 188* 844 1122538 465 637 97s 778s 82 837 
908* 114020* 137s 240s 51s 301 4 1 * 552 84* i>79 
843 57* 84 923 25* 115167 89 405s 525 42 615 
33* 790 932s 64 116171 93 350* 63 424 96s 743* 
823 80* 928* 78* U 8070* 264 341 569 709s 10 
77 834 42 947 119335 440 510* 600 746 823 943 

120058 90* 146* 573* 699 761 12U)76 409 15 
84* 562s 799 826 67 90* 32* 122063* 648 . 015 
123089* 207 72* 32S 30 501* 37 687 823 967 7) 
93 124455* 78 508* 70* 722 882 915 20 86 — 
125042* 172 230* 478 514s 78* 641 126089S 252 

337 52s 686s 894* 908s 127021 251 320 414 58 531 
42s 72 615 27s 701 847s 903 48 66s 128151 618* 
825s 1967s 29393* 435 681 9 804 909 

130021 137 201 62s 88 370 484 777 877s 

329s 86 638 732 847s 6248 958s 7397 556s 
807 910 63s 8328 532s 724 64 898 961 9024 
39 700s 95s. 

10467 583 826 11350S 543 763s 12223s 
80 131131 s 60s 201 336s 414 21 886s 13282 446s 61 Os 733 813 130Qn* I Q 7 * VIA av>* RA 
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4 2 f m SJl& 9 ^ « 5 « 9 7?«J9L,8 ,̂ i i 1 I 30068 S '70Ś 374 31077s iSOs 94s 2 l6 366s 
142026 147s 206 25 46 62s 484s 501 73 685s 553 Q3] S9014s 473 561 3348 34047 1S"Ss 
143101 4 6 5 5 l 0 s 705 15 847 917s 144041 
300s 522s 36 777 849 967 145068 81 152s 
409s 526s 649s 726s 40s 806 48 948 62 73 
146196 504 696 7 0 l c 860 84 919 147084s 
134 55s 359s 5 2 l s 46s 690 926s 94 148218s 
3 3 6 * 575s 98s 684 833s 3 7 900s 149112 35s 
42 200f 455 508 64 897 998s. 

150146 213 20s 2Ss 310 28 480 91 552 
601 04s 46s 55 89 905s 48s 1510l0s 140 383 
476 514 56 724 152150s 94 226 36 313 632 
66s 868s 153154 229 401 598 693 812 83s 
154085* 261 3 0 0 28s 420s 654 56s 7 l 5 s 806 
37 40 78s 961s 72s 155016 405s 562s 156028 
112 212s 59 770s 878s 157232 79 336 5 5 0 
649s 158001s 53s 115 62.» 9',V 520 46s 872 
902 14s 1500458 50s 259 348 57 89s 406 567 
78 626 888 943s. 

59189 108336 

89148 91444 

D R U G I E C I Ą G N I E N I E 

20 tys. zł. — 107763 
75 tys. zł. — 1626 
50 tys. zł. — 74001 
15 tys . z ł . — 87659 
10 tys. zł. — 14039 

156741 
5 tys. zł. — 41740 

116776 124631 131824 158156 
2 tys. zł. 14781 65508 90688 92906 

104178 145936 149516 
1 tys . zł. — 5801 16182 19255 54788 

59220 74006 79409 83046 106494 111875 
125509 127500 134490 159139 

500 zł. — 10310 13710 16468 17450 
17783 2093 38542 54640 55757 62720 
97902 97996 112834 114456 148295 
153883 156899 159802 

250 zł. — 1649 2444 10390 10446 
12202 16336 18382 18748 19083 19614 
22035 2 2 0 / 5 22161 24847 28794 30224 
34547 34583 37325 39860 40955 44681 
44710 45174 47420 53938 55087 56113 
63445 63985 65438 65848 66223 67188 
71313 72298 72871 74997 79855 80532 
85991 89602 91831 93690 92572 94145 
94228 94676 98750 103229 104488 108473 
109027 110788 112505 114064 122897 
123868 126576 128967 
135551 138858 141089 
150117 150989 153818 

132194 133355 
146605 149338 
154004 156709 

155379 158152 158203 

S T A W K I . 

Po zł. 62.50. z l i tera s zł. 125. 
403 36 561 960 1373 2219 404 6 721 3125 

229 429 729 825 71 4107s 40 5057s 270s 

Z a f r c f t C o g l o s z e A 

r e d a k c j a mit o d p o w i a d a 

S f M « J . t mm m m 
Gustaw KOHN 

SpeoJaUeta ihiin ginekolog diatermia 
• 1 . P i U u c U k i e f r o 5 1 . t e l . 170-03 

przy jmuje 0<1 8—10 1 od 4—8 w. 

S > K e d . 

H. K L A C Z K O W A 
p o ł o ż n i c t w o I c h o r o b y k o n i e c 9 

P I O T R K O W S K A , 99 , tej. 213-66. 
przy jm. codz. od 10 — 12 i od 5 — 8 po pol. 

P A U L I N A L E W I 
Spec] chorób kobiecych 1 akuezeria 

Ś r ó d m i e j s k a 28 tel. 2 4 0 - 1 0 

_ przyjmuje od 13—2 1 od 4—8 wlec*. 

D r . K e d . 

M. R U N D S Z T A J N 
akuszeria i choroby kobieec, 

POMORSKA 7. T e I - 1 2 7 - 8 4 

Przyjmuje od g. 8 — 1 0 r. i od 4 — 8 w. 

Maria Frankiewiczom. 
C h o r o b y k o b i e c e I p o ł o ż n i c t w o 

S o s n o w a 32, 
Przyjmuje od 3 — 7 . 

Kaplorkowakee* 
T . : : f . 269-64. 

Dr M>d. 

S. K A N T O R 
Soec. chorób skórnych I wenerycznych 
P I O T R K O W S K A 90, tel. 129-45 
Przyjmule od 8—2 I od 6—9 wlecz, 

w niedz. 1 święta od 8—2 po pol. 

Dr med. M. GLAZER 
C b o r o b ? t k ó r a e i w e n e r y c z n e 

ZACHODNIA 64. Tel 185-49. 
przyjmuje od 12 — 2 I od 7 — 8'^ wiecz. 
w niedzielę 1 fjwięta od 10 — 12 w poł. 

Dr med EDWARD REICHER 
Specjalista chorób (kornych, wenerycznych | aek-

au&lnyeh 
Leczenie promieniami Boentgrena, 

POWRÓCIŁ—POŁUDNIOWA 28, tel. 201-93 
przyjmuje od 8—11 rano i od 6—8 wiec* 

w niedziele I święta od 9—U w pot. 

D r H E N R Y K O W S K I 
SpecJaUstn chorób wenerycznych akórnych 

i eekaualnycb 

u l T r a u g u t t a o, 'r.!Xl? 
przyjmuje od 8—U rano, od 6—9 wieci 
w niedziele i Iw lęu od 9—12.30 po poł. 

Dr med. N I T E C K I 
c h o r o b y a k ó r a e w . n e r y t » e 

, m o c z o p ł c i o w e 
NAWROT 32, front I piętro. — Tel . 218-18 

przyjmuje od 8—9.90 r od 680—9 w. 
w niedziele | »wltta od 9~u w pol. 

O l ^ T l ^ U C l i A 
Si«nkiewicza 62 ( r o g N a w r o t u MLETON 194-03. 

r > _ C H O S O B Y S K Ó R N I I W T N H R Y C 8 H I 1 
_ ^ y j m u j e kobiety 1 dzieci od godz. 6 -8 wlecą, 

Dr LAG U l i O W SKI 
j , p e o J , u « t » chorób weneryeinych, eekanateych 

•kornyel i . (Gabinet Roentgeno . światlolecaniezy. 
' ' ' o t r k o w s U a 7 0 , t * l 1 8 1 - 8 3 . 

. ^ "—10, 1 23C i od 8—9 w. w sw 10—1, 

bou Ł U C J A M A H O W E R 

^CB-idnia, I te l - -32-34 
^ j - i i u j * «u 8 - l l , od 5 - j , . 

Dr 1 . NADEŁ 
AKUSZER - GINEKOLOG 

al. Andrzeja 4, telet. 228-92 
przyjmuje od 10_12 i od 4 - S wiecz. 

Dr wed Henryk Zionkewski 
Choroby v*neryetne mo»»ntclowt I skórna 

p o w r ó c i ł 
6 - j ro S i e r p n i a 2 . T e l e f o n 1 1 8 - 3 3 

przyjmuje od 9 — 12 » 8 — 9 wlecz, 
w niedzielo i swieta od 9 — 12. w poL 

Dr med. T R E P M A N 
•pecjalista chorób wenerycznych, akórnych, 

mocroploiowych 
ZAWADZKA © . telefon 2 3 4 - 1 2 

Przyjmuje od 8-11 r. ! od 3—4 i od 6 -8 w. 
w niedziele i awleta od 8—1 w południe. 

S r K e d . 

M. T A U B E N H A U S 
A Z T J M E B O I N T K O L O O 

przyjmuje od 8—9 r. i 4—8 w. 
p o w r ó c i ł 

Z g i e r s k a I I . Telefon 256-09 

P R Y W A T N A P R Z Y C H O D N I A 

W E N E R O L O G I C I N A 
leczenie chorób wenerycznych 1 akórnych 

iJIOJ.kowsi«a 161 
Od 9 r. do 4 1 od 6—9 wlecz., w niedziele 1 święta 

od 10 do 12 w południe 
Panie przyjmuje kublela iekari f o R, A D A 3 zł. 

Lecznica „ O M E G A 
G Ł Ó W N A 9 . tel 142 42 

przyjmują lekarze we wszystkich specjalnościach 
a b n e t D « n t y » t v c i » y 

Analizy lekarskie, sastrzykl Roentgen, 
lampa kwarcowa, djatermla l t. d. 

227 463 515 693 786 35099 246 693 779 867 
36801 932s 37308 13 455 90 540 654s 794s 
38008s 38 221 312 465s 590s 625 72ls 68 
39128 284 334 4l4s 40079s 440 62 550 679s 
736 4l073s 517s 85 642 4229Ss 43103 239 
698 771s 44167s 520 862 913 45174s 472s 
730 S76s 46175s 479s 47440s 48250s 530s 
62? 49035s 252s 530 818. 

50373 518 624s 776 879<; 51354 700 58 8)8s 
990s 52368 95s 689s 953 53984 119s 780 54255 
313 429 616 816 71 55569 618 79s 917 56259 429 
532 603s 782 57327 869 94 58020 95 232 367 948 
77 59388* 538s 637 933 58 

60164 457 73 572 7 675 61051 457 624 796 SI 3 
923 62151 s 381 629 716 63007 170s 484 588 712s 
985s 6 4 H 4 30 332s 66 619s 726 65581 90 64Qs 
66028 307 10 73 47s 547s 858 901 670360 910 0 24 
68029 483s 897 69068 377 400s 

70285 33 87s 76 88s 71632 69 7lf> 82 72493 
500s 669 829 73564 891s 926 74038s 124s 37s 
526 75223s 307 841 55 984s 76176 311 610 41 48 
733 62 77043S 796s 78337 491 768 903 53s 77 
799135 377 506 35 48 652 83s 90 80 814 992 

80056 399 623 34 853 95s 943s 51s 81543 70l5 
932s 82393 418 720s 801 5 36 66 83162s 599 — 
84572 872s 85333 901 9G066 l i s 294 511 87118 
36 380 454 610s 876 903 883 88239 359 4 4 H 2»s 
35s Oni 89033 9 ' 101 3 5 l i 674 08. 

90166 3T3s 615 91719!. 814 54» 912 14 92323s 
580 658s 866 "Pu 9333 Ti 54t 69 552« 833 919 
94236 773s 95308s 89 820 928s 96332« 483s 
777 989» 97339 996 98317 24i 38 76» 98 71S SSt 
99033« 303 95 485 584 838 53 

100288? 328 405 101340 577 834s 955 102100. 
268s 85s 793 8881 904s 103032 303 832 907 
1046439 852« 923 57 91 103455» 755 91ł 862s 
106493, 107117 350 108031 115» 71 299 3229 9»« 
431s 883* 109097 230 521 24 857 922 

110088 385 422 586 91 742 861 111041 465 
1 588 604 54 112210 57 601s 996 113166 337s 42::H 

526, 617 56 918 114022 241 71l 6249 980 1132728 
355 586 116103> 775. 800« 117070 317s 691s 118328* 
747 119272 688« 852 900 75 

120175i 270 504 56 632* 894 938. 74< 00. 
121278 313* 622 964 122194 277. 318* 579s 123037 
160 7 2 * 33 71 917 124108* 79 598s 739 125321* 
126458. 906s 127059 136 70 388. 659 702. 849. 958: 
128131 699. 821 129507 546 672 711 82 885 

130235 513 38 654 977 131265 477» 638 66 984 
132291 368» 471 623 40 133160 552 436 924 134139 
212 303 81 479 561 607 976 136015 216i 29s 614 
743 864 1371379 472s 716 138210a 389s 434 964 
68 139333 486 

llli:i22s 795 141183. 490 561 717 46 142001. 
210. 564ł 687 143044 213. 490 680 744s 144283 317. 
23 505 56 776* 143024 858 146605* 822 931* 147190 
336 402* 67 503 611a 775 915 148248 149087* 220 402 
577* 63 732* 839 41 

l.'#107 74 99 578. 837 910 151070. 157 313 152930 
153096 152 916 151387* 97 704 51 155207 324 57 801 
4I« 136009 325 <J76 833 137033. 217. 995* 98* 
l.'it;;ir)2, 203. 682. 808 139219 03 448* 510' 878 

TRZECIE C I J C N I E N I E T 
S T A W K L I . 

Po zl. 6." ' 0 , z literaa s 7.1. 125. 
109 603 7 * . . 034 1187 227* 333 620 721 

64* 833 2109* 572. : 1* 704 29 932 3214 39* 339 
72* 788 934* 4003 608 99. 5729 34* 848 6109 7171 
563 76 753 833 49* 960* 8431 885* 9855 79 i 

10303 492 575 639 11998* 12321 960 13623 14128. 
928. 82 15438. 874 83. 924 38 16499 762 997. 1706*I 
99 785 18479 768 86 19122 259 604* 5 1 . 709 I 

20278 438 526. 964 21013 97 528. 587. 527* 982. 
22299 319 27 37. 66 448* 758* 978 23349* 
699 24019 566. 782 95. 827. 25217. 83 565 939. 

26320 70 90s 556 739s 27008 821 28345* 515* 50 
; 810 29107 292 535 788 856* 

30008 222 26 20 88. 324* 463 823* 31807 19 
32056 144 441* 507 33172 216 537* 706* 849 80 
34136 70s 308* 35304 85 811 36003 67* 118 212» 
391s 688s 985. 37097 751* 65 89 38139 608* 39117 
54 323 69s 482s 683 765 869 

40225 492s 553 605* 821 23. 31* 60s 41496* 
603 708 62 64 s 849. 42660* 953 43131 241* 372* 
739. 915 44140 71 521* 43 67 710 62 856 45071 
580 625 82 46643 865 75 47257 907 62 48577 691* 
723* 932 49245 474s 84Gs 70s 

5042 658 799 5107s 194 210s 382 714* 48 
931 53. 57 52322* 534* 709. 47. 53239 322* 422* 
700 74 888 54210 824 55119 362* 507 985 56139 
402 572 680 57657 717* 96 890. 935* 58260* 565 
614. 59287 310s 46* 443 881 

60004 636 43s 61030 162s 713 891 974 62093 
301 423s 43 312 57s 923. 63081 203. 908 385 706 
r>1218 697 65092 185 58s 66118 05s 43 502 67010 
14 49 309. 590< 650 721s 818s 6853J)s 54 607 769 
848* 69371 470 93s 312* 47* 773 

70016 37 249 338* 48. 597. 71091 335* 917 
72060 521 43* 820 43 73393* 624 79 95 749 72 
74240 310. 9999 73436 602 62 982? 76212 61 520 
758 867 900 77747 78101. 291 312 475 537 98 973i 
79202 85 430 702 11 843. 60* 

80314 647 753 958 81035 333 423* 587* 82049 
82. 644 827 91 . 83 316. 850 948 84577* 85279 
485 845 86130. 396 401 732 932 87 87208 70 372 
533. 888142 230 72* 667 74 843 89451 64 700* 

9C026* 82 91021* 148 255 340* 416 92108* 882s 
914 20. 93231. 693 733 84387 712 800* 95191* 
667 758 889 997 96106 276 781 929 50 97000 146 
51 200 932 98417 831* 99660 840* 

100017 245 640 101420 519 951 102010 248* 
403 827 996 103075. 285 470 752 867 104040 f6.1i 
90 573. 77 878 592 105124 93* 48* 90s 573* 77 878ł 
10628Ś 365 75 90 699 793* 107039* 357 504 16« 741i 
108281. 460 10908 720 86* 93 450* 706 

110315* 111129 262 80 332 689* 811 112066 437 
354 955 80 113152 86 435 502 675 714* 978* JJ4107 
40 52 433 75 605 18 717 115052. 68 116 37* 95 
9J 604 116314 20 436 819 117154* 396 468 895 118016 
32 339 610 32 119053 273 848 

120007s 99s 199 231 471* 687* 844 121006 38 
193 334 471 570 636 774. 913 122283 694 123064 
253. 312 44 79 91* 124236. 585 985 125511* 
19 813* 42 126047 57 629* 127200* 422 609 128002* 
223 96. 396 652 722* 98 958 129123 627 980 87 

130329* 40 50 89 475* 131206 17 84 701 921 48* 
132682. 811 133263. 303. 43 499* 747. 62* 96 134624 
818 909 133429 558 619 136190 377* 381 93 632 
137052 390 460 646 621* 62* 138480 835 139029 507 
820 212. 775* 

140199 610 934 141197 676 142074 126* 234 848 
913 143010. 80. 228 383 1443.39* 403 540* 145223 40* 
410. 901 146199* 278 79. 307 45 92 582 746. 820 
147480 748* 944 73 148061* 399*'44 787 898 149053 
57. 192 26.9 282 97 650. 796* 

130013 145 588 906* 151027* 36* 674 837 82 
152178. 336 69443 531 672* 790* 975 153212 425* 
6*1 79 154073. 178 301 600 155070 127 4S3i 
529. 33* 780 136005 26 170 450* 157167. 94 98 
369 869 158150 428. 545 159020. 29. 498 786 892 

fajką 
Szyszki NOVOPIN dodane do kąpie l i 
wzmacnia ją mięśnie, orzeźwia ją c iało. P r o ­
s imy zwracać uwagę na kształ t szyszek 
N O V O P I N , które wyg ląda ją jak naturalne 

szyszki sosnowe. 

SNIGUS0WKI oraz 
W0 E KOLON5'A 

poleca hurtowo F A B R Y K A P E R F U M 

H U g O GilttCl Łódź Wólczańska 117. 

N O W A L J E W A W R Z Y W N E : sałatę, kalarepę 
pomidory i in. wysyła poważny producent, któ­
ry nawiąże współpracę z stałymi odbiorcami 
/głoszenie Agencja P A T , Poznań dla „ P O S" 

LECZNICA 

CHORÓB OCZU 
i e - t a l y m i l a i k a m i 

D O K T O R A 

DONCHINA 
u L P l o t r k o w a k a N r Q 0 

tel. 2 2 1 - 7 2 . 
Pr*yi*»o> alf ehoryeh wymaraląajreh pnet>> 
wani w laaznicy loparhcje eto.) a takła pr i j 

chodzących 10 -12 I od & — 7 I pól. 

SKLEP spożywczy dobrze zaprowadzony na­
tychmiast do odstąpienia. Wiadomość ul. P b ' i -
kowska 183 Stowarzyszenie Drobnych Kupców. 

O N D U L A C J A trwała komplet 5 zl z gwarant 
C J

T

ą . ' C™ b

v

e , naturalne loczki i szerokie fale. 
„Jozef*, N a w r o t 54a, te l , 191-85 

IGNASIAK W A C Ł A W zgubił legitymacje 
wydaną przez firmę |. K. Poznański! 

KURASISlSKI JAN zgubił legitymacje wv-
dana przez firmę I. K. Poznański. 

MŁODY^ toka rz potrzebny „ W e g a " , Ki l iń-

ZAGINĘŁA matrykuła Szkoły Powszechnej 
Nr. 31 wydana na imię Zbigniewa Szymań­
skiego. 

POMYSŁOWE TRICKI AMERYKAŃSKIEJ 
REKLAMY. 

Amerykańskie t r icki reklamowe mają juz 
ustaloną opinię. Jednakże najnowszy pomysł 
rek lamowy f i rmy .kapeluszniczej „Hudson" 
wzbudzi ł sensacje nawet w zblazowanej 
Ameryce. Jak wiadomo, z końcem sezonu je­
siennego wszyscy posiadacze s łomkowych 
kapeluszy wyrzucają je na śmietnik, aby na 
wiosnę kupić nowe. Przyjęte jest nawet, że 
jeździ się na brzeg morza i wrzuca tam s ta­
re mateloty. 

Ale nie wszystkie towary wymagają t a ­
kiej reklamy. Są wyroby dla których naj lep­
szą reklama jest najwyższa iakość. Tak im i 
sa bezkonkurencyjne nożyki do golenia 
„Po lon ia " . — (ARP) 

Poradnia ^enerolsg czna 
P i o t r k o w s k a 4 5 , tel. 147-44 

Leczn chor. w a n a r y c z n y e h , a k ó r n y c h 1 e a k e o a l n y e h 
Kobiety I dzlrcl przyjmule kobletatekarz. 

Czynna od W rano do 9 wlecz. 
P O R A D A 3 Z Ł . 

Przychodnia Wenerologiczna 
Chor. weneryczne, skórne i aekinalne, 

epeealny wbmet neametyczay 
zyaaa o4t> r. do u w Panie przy.mul* a«iirz-kaoleta 
P I O T R K O W S K A 88 tel. 143-63. 

PORA DA 3 ZŁ. 

z a s t a l a m i 
i ó i k a n i 

r ? c „ c , „ : uszy. nos. gard;»i£:. '<:S.." 

Piotrkowska 6 7 , tel. 127-81 
0-2 r. p 0.30-8 w. przyjm. Dr. Rakooaafcl. Przy leezalry 
czynny eitt Gabinet Koentgenn do wszelkich or ześwk-

tlan idielt. W««w»al» mm aalaiat». 

WIELKI BAZAR zajęcy, baranków, Jaj ozdw-
iiych, sękaczy, mazurki, baby i wszelkie wyro­
by cukiernicze po cenach fabrycznych. Fabrym 
czekolady „Palermo" wl. Karol Lehman. Łódź, 
ul. Głowna 49. 

Lecznica 
dla Psów 

tek wet M. A. Reicha 
Gdańska 117 

( r^ f Zamenhofa ) tel. 175-77. 
STRZYŻENIE psów. 

PIĘKNA trwała, ondulację wykonuje zakład fry­
zjerski T. Borowskiego, Kilińskiego 164. 

PRZYJMĘ wszelkie przepisywania .>a maszynę. 
Łaskawe oferty do „Echa", Żwirk i 2, s tu : 
„Cena najniższa". 

LUSTRA, trema i toasty na raty i za gotówkę 
Wytwórnia luster Józef Ligocki ul. Dworska 2k% 
tel. 246-31 przy Bałuckim Rynku. 

POTRZEBNY zdolny czeladnik krawiecki , 
A l . Kościuszki 4 1 , Kowalczyk. 

ZGUBIONO książkę meldunkowa z ulicy 
Skierniewickiej 12 w drodze między Radwan 
ską a Placem Reymonta z 5 na 6 kwietn ia. 
Łaskawy znalazca proszony jest o zwrot za 
wynagrodzeniem. 

CIESIELSKI IÓZF.F zgubił plan domu i szo­
py przy ul . Alińskiej 21 . Znalazcę proszę o 
zwot za wynagrodzeniem. 

ZAGINAŁ piesek ostrowłosy, rasy terier, w a ­
bi się Dżon. Proszę odprowadzić za sowi tym 
wynagrodzeniem Sienkiewicza 5 1 , Ratlr.O-

K O M U N I K A T Z. O. R. 

Znrzpd Kola Ludzkiego Związku Oficerów Re. 
zerwy I I . P. przypomina .wyni członkom, że W 
sobotę 9 bm. o g. 19.30 w lokalu Związku przy ul. 
Moniuszki 1 wystąpi Grupa Literacko - Arty.tyc» 
na „O«nowa". Po występach orty»tycznych odbędzie 
się wieczór towarzyski. 

Na powyższe występy wszystkich kolegów wraz 
z rodzinami zaprasza — Zarząd. Wstęp 1 zl. 

M U Z E A — B I B L I O T E K I — W Y S T A W Y 

Miejska Bibliotekę Publiczna ( u l . Andrzeja 14) 
otwarta dla piiblirznoiri codziennie, prócz niedziel 
i świat od %. 10 do 21, w aoboty od g. 10 do 19. 

Miejska Czytelnie Pism i Wypożyczalnia K«lę-
żek dla dorosłych (ul. Rokirińska 1) otwarta dla 
publicznoścu codziennie, prón sobót, niedziel i 
świat, od (. 14 da 21. 

II Miejska Czytelnie Pism i Wypożyczalnia Ksia, 
żek dla dorosłych (ul. Rzgowaka 741 otwarta dla 
publiczności codziennie, prócz .obót, niedziel i 
fwtat od z- 14 do 11. 

Miejskie Muzeum Przyrodniczo - Pedagogiczne 
(Park Sienkirwieaa). Działy: zoologiczny, botani­
czny, mineralogiczny i eehrony przyrody — otwarta 
dla publiczności rodtiennie od g. 9 do 16, w nie­
dziele od g. 10 do 14. 

Miejskie Muzeum Etnograficzne (ul. Piotrkow­
ska 104). Dział etnograficzny i prrhUtoryrzny — 
otwarte dla publirzaośri w środy, piątki, soboty 
i niedziele w godzinach od 10 do 16. 

Miejskie Muzeum Historii i Sztuki im. J. i K. 
Bartoszawiczóu (Plae Wolności 1). Działy: zztnka 
X I X wirku 1 międzynarodowa sztuka modernisty­
czna — otwarte dla publiczności w środy, aol„>iy 
i niedziele w godzinarli ort 10 do 15. 

Wyitawa Antyalkoholowa w Domu Katolickim 
przy ul. Gdańskiej 111. 

Salon Sztuk l^eknych Karola Endego, Nawrot 8, 
tel. 153-55 

^WCAhton,an,a e i N - K O L O G l C Z N A 
(choroby hobiece I ciąio) 

ZGIERSKA. 2 4
 D r P * * ? 0 ' 1 D r

 f f ! d l " « r 

ED 10 — 1 OD 3 — 6 ORYWATSIY G AB INF 
Kilińskiego 113 telef ) < 

P K Y I V A T N Y G A C 1 N E T 

G d a ń s k a 93 TELEF. 178-87 
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ŚWIAT NA KLISZY FOTOGRAFICZNEJ. 
W 30 godzinach z Bagdadu do Berlina. 

NI 
si 
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Pol cja drogowa W Anglii W-J»iawa imperialna w Glasgow. 

' ^ ^ ^ • n M ^ t ^ M H l l l l l l l l i l l l i l l i l l i ^ H H B B B M B H H H M L f l K ' U M H 
ty c Przybycie pierwszego samolotu pasażerskiego z Bagdadu na h .nisko Tempelhol 
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koło Berlina. Samolot odbył tę drogę w ciągu 30 godzin. 

BIEG „DZIADKÓW" 

W St. Cloud koło Paryża odbył się bieg naprzełaj byłych czynnych sportowców, kłó 
rzy liczą obecnie powyżej 40 !at. . 

Uliczne walki w Detroit. 

Również w Anglii został utworzony korpus 
policji drogowej — na motocyklach. Na 
zdjęciu: kontrola papierów nieprzepisowo 

jadącego automobilisty. 

Oryginalng trening 

Obecny stan wielkiej hali wystawowej w Glasgow, która zostanie za 4 tygodnie uro-
czyście otwarta przez króla Jerzego V I . 

Łódź podwodna? 

Nic! T o riowy samochód wyścigowy angielskiego automobi l is ty Johna Cobba na któ­
rym podejmie w sierpniu próbę pobic ia rekordu światowego w Utach (St Zjedn ) 

WIELKANOCNE P I S K L Ę * 
Maxlne Stone, gwiazda londyńskiego bale­

tu, trenuje codziennie ze swoim kotem. 

KAPTURKI W 

W Detroit doszło do walk ulicznych między strajkującymi fabryk metalurgicznych, 
a łamistrajkami. Policja przywróciła spokój. 

Jub;!eufzowe szwedzkie znaczki pocztowe. 

Na polu wyścigowym w Longchamps je­
den z paryskich domów mody lansował no­
wy kostium z zapięciem patentowym, 
i utrzymanym w tej samej barwie kaptur­

kiem. 

1 , 
n : 7 okazji 3<TO-letniego jubileuszu osiedlenia się Szwedów w stanach amerykańskich • 
C 2 ) elaware i P e n s y l w a n i a , poczla szwedzka wydała serię znaczków pocztowych, * 

przed >;RI'OI momenty, związane z jubileuszem kolonizacji SZWEDZKJEJ. 
ną, 
RZY. 

Dezerterem z pola 
o b o w i ą z k u 
obywatelskiego 

Jest ten, kto uchyla 
się od o f i a r y 

na Pomoc Zimową! 
Konto P. K. O. 70.200 

Pomoc Zimowa 

Pierwsze tegoroczne pisklę, po wykiuciu się z ja ja . 

NA NIEDZIELĘ PALMOWĄ. 

W zwiąż 
mową. 

•iu ze zbliżającą się Niedzielą Pal-
reprodukujemy wiązankę palm 

wileńskich 
Kobieta z Wileńszczyzny z palmami. 


